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Kilkadziesiąt osób zgineło w nurtach wezbranych rzek 


Setki mostów zerwanych 


Kraków, 18, 7, (PAT), Deszcz pada bez 
przerwy od niedzieli wieczorem, przybierając 
często charakter gwałtownej ulewy, POZIOM 
WODY NA WIŚLE SZYBKO SIĘ PODNOSI. 
Z terenu okręgu korpusu krakowskiego poza 
oddziałami piechoty wszystkie oddziały wojsk 
technicznych biorą udział w akcji ratunkowej, 

Klęska powodzi w czasie żniw, rozpoczętych 
na całym terenie woj, krakowskiego, spowodo- 
wała OGROMNE SZKODY DLA  ROLNIC- 
TWA, 

Na teren powodzi przybyli KORESPONDEN. 
CI PISM ZAGRANICZNYCH, 

Kraków, 18. 7. (PAT). Fala powodzj objęła 

dolny bieg dopływów Wisły, zalewając okoliczne 


wsie i drogi i zrywając mosty, szczególnie w` 


powiatach dąbrowskim, brzeskim, tąrnowskim i 
bocheńskim, 

NA LINJI KOLEJOWEJ KRAKÓW — TAR. 
Nów ZERWANY ZOSTAŁ MOST NA DUNAJ- 
GU KOŁO TARNOWA. W okolicach Tarnowa 
1 w dzielnicy robotniczej w Tarnowie drogi są 
zalane. 

W NOWYM SĄCZU sytuacja jest nadal bar- 
dzo poważna. Rzeka Rabą wezbrała bardzo sil- 
nie. 

Kolonje wakacyjne w mjejscowościąch za- 
grożgnych zostąły ewąkuowane i umieszczone w 
mjejscach bezpjecznych. 

NA DWORCU W ZAKOPANEM STOJĄ 
DWA POCIĄGI OSOBOWE, KTÓRE NIE MO- 
GĄ WYJECHAĆ. Podróżni tych pociągów zo- 
stali ząprowiantowani, 

Wadowice, 18, 7. (PAT), O sytuacji powo- 
dziowej donoszą: W Brodach pod Kalwarją most 
na rzece Cedron jest zagrożony. Droga pań- 
stwowa Brody—Kalwacja na długości 5 km, jest 
podmulona, W Lenczach woda dochodzi do sta- 
cji kolejowej i zachodzi obawa podmycia toru, 
Przedmieście miejskie w Wadowicach zalane 
jest wodą, Ludność ewakuowano i umieszczono 
w klasztorze OO, Pallotynów. Ulica 3-$o Maja 
aż po koszary i ulicę Legjonów jest pod wodą. 
Droga Wadowice-—Kałwarja po obv stronach 
zalana, 


Most pod Tarnowem nie jest 
zeiwany 

Kraków, 18, 7. (PAT). Według inłormacyj 
kiakowskiei dyrekcji kolejowej wiadomość, po- 
dana przez niektóre dzienniki warszawskie © 
zerwaniu mostu pod Tarnowem nie jest praw- 
dziwa, Zerwanym został tylko mały mostek i. 
zw, przepust między Bogumiłowicami i Biadoli- 
nami, Spowodowało to przerwę w komunika- 
cji, 


San wystąpił z brzegów |. 
Przemyśl, 18. 7. (PAT). Na skutek wjel- 
kich opadów atmosferycznych San wystąpił z 
brzegów na przestrzeni od Sqnoka do Jarosła. 
wią. Wodą podniosła się o 3 j pół metrów po- 
nad poziom normalny, zalewając okoliczna po- 
ula. Specjalnie zagrożone w tej chwili jest przed- 
mieście Przemyślą — Wilcze. Równocześnie wy- 
ial także dopływ Sanu — Wiar, gdzje woda pod- 
niosła sję da wysokości 7 mtr., zalewając oko* 
liczne pola j częściowo kilką wsi. 
ró 


Mościce zagrożone 
Warszawa, 18. 7. (PAT). Tor lewy między 
CZARNĄ a DĘBICĄ zamknięty, Tor na szią- 
ku TARNÓW—ZABNO na km, 7 jest niebezpie- 
czny dia ruchu. Wysłano komisje do zbadania 


a 


Dąbrową koło Tarnowa prosi o ratunek. Wo- 
dą Zabrała most drogowy i uderzą ną miasto. 
Z Tarnowa wysłano pociąg z kompanją wojska 
z saperami CELEM OBRONY MOŚCIC. Tor 1 
Bogumiłowice — Wolą Rzędzińską ną linji 
KRAKÓW — RZESZÓW zamknięty jąk również 
szlak TARNÓW — ZABNO. Ruch towarowy ną 
linji Kraków — Tarnów wstrzymany. Ruch 
osobowy odbywą się za uprzedniem zezwoleniem 
dyrekcji, 


W Małopolsce Wsch. 
wyższy poziom wody niż w roku 1884 
Lwów, 18, 7. (PAT). Sytuacja powodziową 


Szkody 


W tej chwili TRUDNO OCENIĆ ROZMIARY 
SZKÓD i STRAT, SPOWODOWANYCH POWO- 
DZIĄ. Narazie stwierdzono, iż ZNISZCZENIU 
ULEGŁO OKOŁO 363 METRY BIEŻĄCE MO- 
STÓW KOLEJOWYCH I 2.500 METRÓW BIEŻ. 
MOSTÓW DROGOWYCH. W wielu miejscowo- 
ściach POPRZERYWANE ZOSTAŁY LINJE 
TELEGRAFICZNE I TELEFONICZNE. w 
chwili gbecnej około 3.000 metrów bjeż. mostów 
kolejowych i 600 metrów bież. mostów drogo- 
wych jest 
podmycja lub zerwania. 

Zakopane, 18, 7, (PAT). Dalsze deszcze po- 


Ruch na linji Kraków 


Most kolejowy żelazny w 61 km. odcinek 
Biadoliny — Bogumiłowice linji Krąków 
Tarnów zerwąny. RUCH OSOBOWY I TOWA- 
ROWY NA LINJI KRAKÓW RZESZÓW 
WSTRZYMANO.  Dojechąć jednak możną od 
strony Krakowa do St. Słotwina — Brzesko, ą 
od strony Lwowa do Dębicy. 


Warszawa, 18. 7. (PAT). Ministerstwo Ko- 
munikacji donosi: ruch pociągów między S'TRó- 
ZAMI I KRYNICĄ, STRÓŻAMI i NOWYM 
ZAGÓRZEM, CHABÓWKA — NOWYM SĄ. 
CZEM, NOWYM TARGIEM — ZAKOPANEM 
ZOSTAŁ WSTRZYMANY Aż DO ODWOŁA- 
NIA, 

Most na Kamienicy szlaku Kamionka Wiel- 
ką — Nowy Sącz zerwany. Obydwą tory zam. 
knięte. Most ną szląku Nowy Sącz — Chabów- 
ka między St. Męcina a Pisarzowa zerwany. 
Most ha Popradzie linjj Nowy Sącz — Stary 
Sącz zagrożony. Most na zwrotnicach st. Ry- 
tro uszkodzony. Wszystkie mostki na tych Sszlą- 
kach zagrożone. TOR OD NOWEGO TARGU 
DO ZAKOPANEGO ZAMKNIĘTY I PODMY. 
TY. 

Warszawa, 18. 7. (PAT). Ministerstwo Ko- 
munikacji donosj: do chwili obecnej wysłano 
dwą POCIĄGI RATOWNICZE do Tarnowa, 
dwa pociągi do Nowego Targu z saperąmj. Po- 
ciąg ratowniczy z Przemyślą z saperami i pon- 
tonami jedzie na odcinek Rzeszów — Jasło. 

Sytuacja pogarsza się z każdą chwilą. TAR- 
NÓW JEST JUŹ CZĘŚCIOWO ZAGROŻONY od 
strony Stróż. Dalsze składy dlą pociągów Tąto- 
wniczych przygotowano do dyspozycji władz wo- 
jewódzkjich, 

w ostatniej chwili Tarnów donosi, że mię. 
dzy Łowczówkiem Plesną a Tuchowem ną od. 
ciąku Tarnów — Stróże na km. 18 OBSUNĘŁA. | 
SIĘ GÓRA. 

(0) Kraków, 18, 7. (tel. wł.). Na stacji kole- 
jowej w Krakowie zatrzymano pociągi, które 


zagrożonych  niebezpieczeństwem | 


Wiele wsi i osad pod wodą 


ną terenie województwa lwowskiego przedstawia 
się groźnie tylko w ząchodniej części wojewódz- 
twa, a mianowicie w powiatach rzeszowskim i 
przemyskim. Wczoraj o godz. 23.ej stąn wody 
na Wisłoku pod Rzeszowem wykazywał pozjom 
o 50 ctm. wyższy, niż w r. 1884, kiedy to po- 
ziom wody osiągnął punkt kulminacyjny. Obe- 
cnje wodą zaczyna opadać. W Krosnie dziś ra. 
no zanotowąno spadek wód przy stanie 6 mtr. 
64 ctri. ponad normalny. Meldunki o opadaniu 
wody nadchodzą również z nad Sanu į Wiaru. 
Na Dniestrze także woda opada, wskutek czego 
nisbezpieczeństwa powodzi niemą, 


i straty 


czyniły na terenie Zakopanego jeszcze większe 
spustoszenia, które widoczne są szczególniej 
wzdłuż uregulowanego potoku Bystrej, płynące- 
go z Kuźnicy, Największa fala wód górskich 
spłynęła ubiegłej nocy o godz, o godz, 3, Faia 
ta zniszczyła pod Kuźnicami do ujścia potoku 
na Kamieńcu uregulowane koryto, W kilkudzie- 
sięciu miejscowościach, czyniąc olbrzymich roz. 
miarów wyrwy, Wyrwy te powstały na Bystrem 
i wzdłuż ulicy Sienkiewicza, Przy samem ujściu 
Bystrej do Cichej wody faia przerwała nad- 
brzeżną tamę i woda rozlała się szeroko, zale- 
wając całkowicie dolną część Kamieńca i OD- 


Lwów 
miały udać się do Lwowa, W związku z tem 
wielu podróżnych musiało przerwać swą podroż 
i albo wrócić do miejsca swego wyjazdu, albo 
czekać, aż komunikacja ze Lwowem i stacjami 
kolejowemi na Podhalu zostanie wznowiona, 
Kraków. 17. 7. (PAT). Pocjągi, odchodzące 


CINAJĄC OD MIASTA ELEKTROWNIĘ, któ- 
ra jednak dzięki zabiegom kierownictwa znowu 
jest czynna, Sytuacja przedstawia się naogói 
groźnie i zmusza do ewakuacji wielu mieszkań- 
ców. 


W samem Zakopanem woda zabrała í zni- 
szczyła doszczętnie most, prowadzący do szpi- 
tala na Ciągłówkę, dwie kładki na Tatarach, 
dwie na ulicy Szkolnej, most na Szymanów z 
Ciągłówki, most na Gutach i na Ustópie, Na 
rzece Olcza woda zniosła cztery mosty i Zala- 
ła około 3,000 metrów kwadr. łąk, zabierając 
jeden budynek gospodarski i stajnię, Na Tata- 
rach woda zniosła również jeden dom, W Poro- 
ninie woda pozrywała wszystkie mosty drew- 
niane, zaś oba mosty kolejowe są coraz bardziej 
zagrożone, Woda zniosła tam jeden dom, gro- 
żąc poważnie innym, To samo niebezpieczeń- 
stwo kilku domom nad Białym Dunajcem, W 
Białym Dunajcu wyłowiono ZWŁOKI GÓRALA 
JAKÓBA STRĄCZKA, który wracając z jar- 
marku, chciał konno przepłynąć wezbrany po 
tek, Ofiarą powodzi padł również niejaki KO- 
ŁODZIEJ przy wyławianiu z wody drzewa, port- 
wany został silnym prądem i utonąt, 


SYTUACJA JEST NADAL GROŻNA, 
GDYŻ ULEWNY DESZCZ PADA BEZUSTAN- 
NIE, 


wstrzymano 


z Krakowa do Lwowa, dochodzą tylko do stacji 
kolejowej Biądoliny. 


Komunikacja z Rabką utrzymana 
Warszawa, 18. 7. (PAT). Komunikacja ko- 
lejowa z Rąbką utrzymana jest przez żywiec. 


kilkadziesiąt ofiar w ludziach 


Według niesprawdzonych pogłosek jest KIL. 
RADZIESIĄT OFIAR W LUDZIACH, ZATO- 
PIONYCH WRAZ Z DOBYTKIEM, 


Punkt kuiminacyiny powodzi 
minął 
Nowy Targ, 18. 7. (PAT). Punkt kuiminacyj- 
ny powodzi pod Nowym Targiem zdaje się mi- 
jać, Woda na Białym Dunajcu spadła o półtora 
metra, na Czarnym o 20 cm, 


Powódź w 


Kielce, 18. 7. (PAT). W WOJEWÓDZTWIE 
KIELECKIEM wskutek kilkudniowych  desz- 
czów wezbrane rzeki zalały pobliskie zagrody 
i znaczne obszary gruntów, Szczególnie groźna 
sytuacja wytworzyła się w OPATOWIE, gdzie 
wezbrana rzeka Opatówka, zalewając szpital e- 
pidemiczny, iabrykę mydła i wiele domów, 
Również wylała rzeka Pokrzywianka, zalewa- 
jąc szereg domów i znaczne połacie pól, 

W OSTROWCU ulica Wiejska stoi cała pod 
wodą, Wylała również rzeka Kamienna, | 


Pp. Premier Kozłowski i 
na terenach 


Warszawa 18. 7. (PAT). Wezoraj o godz. 


Lwów, 18, 7, (PAT). Z terenu województwa 
lwowskiego nadchodzą wiadomości o stale o- 
padającym poziomie wód, W niektórych powia- 
tach wsie jeszcze są pod wodą, lecz większego 
niebezpieczeństwa niema, 

(o) Warszawa, 18, 7, (teL wł). Tak zwana 
wielka fala minie Warszawę prawdopodobnie w 
piątek lub sobotę, Oczywiście Warszawie nie 
grozi niebezpieczeństwo, zagrożone są jedynie 
miejscowości podwarszawskie niżej położone, 


kieleckiem 


Woda na Wiśle w powiecie stopnickim przy- 
brała 2 metry ponad poziora normalny ji wysta- 
piła z łożyska, zalewając nadbrzeżne pola, Po- 
ziom wody stale się podnosi, Sytuacja staje się 
coraz groźniejsza, Obecnie powodzią zagrożo- 
ne są miejscowości Zawodzie, Podzamcze, Łą. 
ska i Podraje, Również POZIOM WISŁY POD 
SANDOMIERZEM podniósł się o 2 metry po 
nad stan normalny, Nad grożącem  niebezpie: 


czeństwem czuwa bataljon pracy, przeprowa- 


dzając prace ochronne, 


minister Kościałkowski 
katastrofy l 


Warszawa 18. 7. (PAT). P. minister skarbu 


18 p. premejr Kozlowski oraz minister sprawprof. Zawadzki, który zastępować będzie P. 


wewn. Żyndram-Kościałkowski wyjechali 


udając się na tereny, dotknięte 


wodzi, 


sa-Premjera w czasie jego nieobecności, przystą- 
| mochodem do województwa  krakowskiego,pił, z polecenia P. Premjera do utworzenia 
kłęską po-centralnego komitetu ratunkowego w stolicy. 


ana. 


z... ZNA 


Spotkanie Marsz. Piłsudskiego 
ze Smetona? 

Pogłoski w prasie bałtyckiej 

(o) Ryga, 18. 7. (tel. wł). Ukazała się w 
prasie bałtyckiej pogłoska, że w Pikilisz- 
kach odbywają się ważne narady z udziałem 
Marszałka Piłsudskiego, których tematem 
są stosunki polsko-litewskie. Na konferev= 
cji tej, jak donosi prasa bałtycka, omawia- 
na jakoby być miała sprawa spotkania Mar- 
szałka Piłsudskiego z prezydentem Litwy 
Smetona. 


Rokowania polsko-angielskie 

Warszawa 18. 7. (tel. wł.) Wobec pogłoski 
o odroczeniu rokowań gospodarczych polsko- 
angielskich, agencja „Iskra“ dowiacuje się, że 
toczące się w Londynie rokowania mają prze- 
bieg spokojny i odbywają się w atmosferze 
wzajemnego zaufania. 


Mit. Beck w Gdańsku 

W ceniu wczorajszym przybył na przystań 
Polskiego Klub Morskiego p. minister Józef 
Beck celem odprowadzenia swojej sportowej 
motorówki „Folly“ do Orłowa. Panu Mini- 
strowi w wycieczce tej towarzyszył komandor 
pilotów z Nowego Portu p. T. B. Ziółkowski. 


Z rynku pracy 
Bezrobocie spadło o 2.445 osób 

Warszawa, 18, 7, (PAT), L czba bazrobotnych 
na terenie całego państwa na podstawie da- 
nych biura pośrednictwa pracy przy Funduszu 
Beerobocia wynosiła w dn. 14 bm, 300.604 osób, 
co stanowi spadek bezrobocia w stosunku do 

tygodnia poprzedniego o 2,445 osób. 


Pierwsze partje żyta z nowych 
zbiorów 
pojąwiły się na rynku poznańskim 
(o) Warszawa, 18. 7. (te). wł). Na rynku 
zbożowym w Poznaniu pojawiły się pierw- 
sz6 partje nowego żyta, za które płacono 14 


CZWARTEK, DNIA 19 LIPCA 1934 R. 


41 sesja komitetu ekonomicznego 
Ligi Narodów 


obraduje pod przewodnictwem wicemin. Doležala 


Genewa 18. 7. (PAT). Wczoraj rozpoczęła się tu 41-a sesja komitetu ekonomicznego Ligi 
Narodów. Obradom przewodniczy wiceminister przemysłu i handlu Franciszek Doleżal, 
który w roku bieżącym jest przewodniczącym komitetu. Przed przystąpieniem do głównego 
punktu porządku dziennego, tj. do ogólnej dyskusji nad międzynarodowwą sytuacją gospo- 
darczą, komitet zapoznał się ze stanem różnych międzynarodowych prac gospodarczych, w 
szczególności zaś przedyskutówano sprawy, związane z przygotowaniami do międzynarodo- 
wej konferencji dla zawarcia konwencyj weterynaryjnych. Pozatem komitet rozpatrywał stan 
prac w związku z zaleceniami konferencji londyńskiej w sprawie skoordynowania handlu i 
wytwórczości niektórych produktów. Wreszcie komitet dyskutował nad turystyką między- 
narodową jako nad zagadnieniem gospodarcze m. 


dY 
Bracia Adamowicze w Wielkopolsce 

Społeczeństwo poznańskie gorąco przyjmuje bohaterskich zdobywców Atlantyku 

Poznań, 18, 7, (PAT), W ciągu dnia wczorajszego bracia Adamowicze odwiedzili Wrze- 
śnię, Znany podróżnik í właściciel ziemski p, Mycielski wydał dla gości w swolm pałacu śnia- 
danie z udziałem przedstawicieli miejscowego społeczeństwa, Z Wrześni bracia Adamowicze 
edjechali do Gniezna, Lotników przyjął tam ks. biskup Laubitz, oprowadzał ich po katedrze 
gnieźnieńskiej =, kan, Krzeszkiewicz. 

Jak podajo prasa, podszas podróży propagandowej w Wielkcsclsce zebrano poważne 
sumy na zakup samolotu Adamowiczów, We Wrześni zebrać miaro 700 zi., w Gnieźnie 1,000 
zł, w Inowrocławiu i Kruszwicy 3.000 zł, 

Po powrocie do Poznania w godzinach popołudniowych lotnicy przyjęci byli na audjencji 
przez ks, prymasa kard, Hlnnda, który bardzo szczegółowo informowal się o locie, konstruk- 
cji samolotu itd, W ratuszu poznańskim podejmował braci Adamowiczów ismplią wina W 7a» 
stępstwie prezydenta Ratajskiego radca Czasz. W ratuszu lotnicy wpisali stę do t, zw, złotej 
księgi, O godz, 19,20 przed mikrofonem Polskiego Radja obaj bracia wygłosili krótkie przemó- 
wienia, dziękując za gościnne przyięcie, Bezpo średnio z Polskiego Radja odjechali na akade- 
mję do auli reprezentacyjnej byłej P, W. K. Tu powitał ich wiceprezes Aeroklubu wielkopo!- 
skiego p, Stefanowski, Referat o przelocie Adamowiczów przez Ocean wygłosił pór. Kiciński, 
Wśród owacyj zebranej publiczności przemówił krótko Bolesław Adamowicz, Wieczorem bra» 
cia Adamowicze przyjmowani byli bankietem przez korpus oficerski 3 p, Fotn, w salonach 
„Adrii“, 

Poznań, 18, 7. (PAT), Bracia Adamowicze odlecieli wczoraj o godz, 10 na wojskowym sa- 
molocie typu Fokker do ŁODZI, Przy odlocie wręczono im kwiaty, Wobóż tego, iż odlot ich 
miał charakter ściśle prywatny na lotnisku zebrało się tylko parę osób, Z Lodzi lotnicv uda 
dzą się w dalszą podróż do BYDGOSZCZY, a stamtąd do Gdyni, 


Z pobytu eskadry polskiej marynarki wojennej w Osio 


Oslo, 18. 7. (PAT). Z ekazji przybycia | godzinach popołudniowych w salonach po- 
eskadry polskiej marynarki wojennej do | selstwa polskiego odbyło się przyjęcie na 
Oslo, król Haakon oraz następca tronu Olaf ; cześć przybyłej eskadry, w którem wzięli u- 
przyjęli na prywatnej audiencji posła Rze- | dział przedstawiciele rządu norweskiego, 
czypospolitej ministra  Neumana, który | armji i marynarki, oraz członkowie korpusu 
przedstawił im komandora Pławskiego. W | dyplomatycznego, akredytowaneśo w Oslo. 


złotych za 100 kilo loco Poznań. W b. Kon: 
gresówce pierwsze partje żyta znajdą się 
na ryniku za kilka dni. 

Ostatnio nastąpiła na giełdach europej- 
skich poważna zwyżka cen Żyla. W tej 
chwali płaci się za 100 kilo 3 guldeny hoien- 


derskie, co w porównaniu z dotychczasową 
ceną 2 i pół guldenów, jest bezwątpienie 
poważną zwyżką. Póprawienie się cen zbo- 
ża przypisać należy słabo zapowiadającym 
się urodzajom w Europie, zwłaszcza w 
Niemczech urodzaje są bardzo złe. 


Reprezentacja portów polskich w Budapeszcie 

Dowiadujemy się, że w najbliższym czasie 
nastąpi w Budapeszcie otwarcie placówki, re- 
prezentującej Radę Portu w Gdańsku i Urząć 
Morski w Gdyni, na wzór placówki reprezen- 
tującej port polski we Wiedniu. 


Zderzenie kutra ze statkiem 
w basenie rybackim portu gdyńskieco 


Onegdaj w godzinach  przedwieczornych 
kuter rybacki „Gd. 38", wiozący pasażerów, 
zderzył się przy wejściu do basenu rybackie- 
go ze statkiem „Wulkan“. „Gd. 38“ jest lekko 
uszkodzony, „Wulkan“ zaś uszkodzeń nie do- 
znał, Zderzenie jednak pociągnęło za sobą 
pewne konsekwencje, gdyż jadący kutrem A- 


TORTY CDRW A R 


Armie polska na szachownicy europejskiej stanowi 
siłe pierwszorzedna 
Emtuzjastyczny artyku? gen. Baratier o wojsku polskiem 


Paryż, 18. 7. (PAT). „Le Temps‘‘ zamieszczą artykuł gen. Barątier o armji polskiej, w 
którym autor po przedstawieniu trudności, ną jakie natrafjałą armja polska w pierwszych la. 
tach po odzyskaniu niepodległości, analizuje dotychczasowy wysiłek Polski przy tworzeniu tej 
armji i obecny jej stan. Gen. Baratier w słowach pełnych uznania mówi o wojsku polskiem, 
które niejednokrotnie dawało dowody swej wysokiej wąrtoścj,j a zwłaszcza w cząsie Mmąne- 
wrów w r. 1932, podczas których piechota polska okazałą się niezwykle wytrwałą na wysiłek 
fizyczny, 

Gen, Baratier ocenia następnie unifikację broni stworzenie podstąw pod wojskowy prze- 
myst Polski, kończąc twierdzenisma, że obecną 300.000 armja polska stąnowi na szachownicy 
europejskiej silẹ pierwszorzędną, groźną dla swych przecjwników. 


+o 


Wspanialy wynik Kusocińskiego 
na zawodach miedzynarodowych w Kolonii 
(0) Kolonja 18. 7. (tel. wł.) Wobec 10 ty- | mile angielskie, osiągając doskonały czas 9 


sięcy publiczności odbyły się tu międzynaro- | minut i 4 sekuna. Czas ten jest gorszy od re- 
dowe zawody lekkoatletyczne, w których | kordu światowego Nurmiego o 0,8 sekund. 
wziął udział Kusociński. Kusociński bezapela- Drugi z Polaków, Heljasz w zawodach nie 
cyjnie zajął pierwsze miejsce w biegu na 2 I wziął udziału, z powodu choroby 


lojży Szreder i Leon Bóciacki doznali obra- 
żeń cielesnych i karetka pogotowia przewiozła 
obu ao ambulatorjum portowego. 


Narodowe zawody strzeleckie 

Warszawa, 18, 7, (PAT). Wczoraj o godz, 
10,30 na strzelnicy Związku Strzeleckieśo przy 
uł, Zielenieckiej odbyło się uroczyste otwarcie 
narodowych zawodów strzeleckich, myśliwskich 
i łuczniczych, 

Strzały honorowe oddali wicemin, Drze- 
wiecki, generał Jarnuszkiewicz, pułk, Gorze- 
chowski, dyrektor Rutkowski ; inni, 

Zawody te odbywać się będą jednocześnie 
na czterech strzelnicach: na Bielanach, na 


Regaty rybackie 


urządzili rybacy z Kuźnicy w zatoce puckiej 

Rybacy kaszubscy, zamieszkali w znanem kąpielisku nądmorskiem Kuźnicy na Helu, 
wpadli na oryginalny pomysł urządzenia wielkich regat rybackich, które ostątnio nadspo- 
dziewanja udątnie wypadły. Impreza budzjła wśród letników zrozumiałe ząjnteresowanie, a 
rybaków niezwykle emocjonowąła, tembardziej, że wszystkie biegi łodzi wiosłowych, żaglówek, 
kutrów motorowych, a nawet amatorskich kajaków żaglowych rozgrywały się o niezwykle cen- 
ne nagrody w postaci sprzętu rybackiego, narzędzi i sieci Najwyższa nagroda wynosiła 2500 
zł Regąty odbyły sję na wysepce pod KRuźnicą w zatoce Puckiej, zwąnej Mewią Rewą. Ucze. 


Szczęśliwicach, na strzelnicy myśliwskiej w 
Rembertowie oraz na strzelnicy Związku Strze- 
leckiego przy Alei Zielenieckiej i trwać będą 
przez 4 dni, 


Kto wygrał? 


Pierwszy dzień ciągnienia II klasy 39 
Loterji. 


Warszawa, 18. 7. (PAT). Wczoraj | 


w pierwszym dniu ciągnienia drugiej 
klasy 30 Polskiej Państw. Loterji Kla- 
sowej następujące większe wygrane 
nadły na numery losów: 
no 15.000 zł. nr. 84.720 i 137.035, 
> 10.00 zł. nr. 54.702, 168.336, 
' 5.000 zł. nr. 13.221, 52.263, 


stnicy regat przewożeni byli specjalnemi motorówkami. Pierwszą nagrodę zdobył rybąk Ką- 
Kol. Ną zakończenie tej ciekawej imprezy palono ognie sztuczne į smolne beczki. Czysty do 


chód przeznączono na rzecz kościoła rybackiegow Kuźnicy. 
X 


Co się stalo z adjutantem Heinesa - Etkem? 


Pogłoski o tajemniczem zniknięciu dygnitarza hitlerowskiego w Gdańsku 


Na terenie Gdańska krążą uporczywie 
pogłoski o tajemniczem zaginięciu adjutan- 
ta rozstrzelanego we Wrocławiu wodza 
szturmówek Hainesa Etkeśo, który od sze- 
regu tygodni, w celach kuracyjnych, prze- 
bywał na terenie Wolnego Miasta Gdańska, 
w miejscowości Stutthof, gdzie mieszkają 


| jego krewni. W pierwszych dniach lipca Et- 


ke zniknął nagle ze Stutthofu i, mimo usil- 


nych poszukiwań ze strony jego krewnych, 
nie zdołano tralić na jego Ślad. 

Należy przypomnieć, że tak zastrzelony 
Heines jak jego adjutant Etke byli jednemi 
z pierwszych współpracowników Hitlera. 
Etke miał być podobno wtajemniczony we 
wszystkie posunięcia partji, jeszcze przed 
objęciem władzy przez hitlerowców w Rze- 
szy. 


Picie ty |ko pouen 
Kawę Słodową Kneippa 
z przyprawą Francka! 


IE 


„Danemark“ opuścił Gdynie 

Duński żaglowiec szkolny „Danemark” opu: 
ścił Gdynię, udając się w dalszą podróż ćwi- 
czebną po Bałtyku, 


ZZ 
Giełdy 
GIEŁDA ZBOŻOWO-TOWAROWA 
W BYDGOSZCZY 
"z dnia 17 lipca 1934 r, 
Żyto 15 ton 13,25; żyto 60 ton 13,50—13,40— 
13,60; pszemica 17,00-—17,50; jęczmień: przem. 


16,00—16,50; pastewny 15,25—-1575; zimowy 
14,50—15,00; owies 13,75—14,25, mąka %vtnia: 
gat. IA 0—55% wł, w. 22,00—23,00; gat, IS 


0-—650/0 wł. w. 21,06-—22,00; gat. II 55—70%0 
wł w, 16,25——17,25; razowa 0—-95/6 wł. w, 17,25 


| do 17,75; poślednia pon, 70% wł. w. 13,00 do 


14,00; mąka pszenna: gat. IA 0—20% wł, w. 
33,00—35,00; gat. IB 0—45%0 wł. w, 30,00—31,00 
gat. IC 0—550% wł, w. 29,00—30,00; gat, ID 
0—60/6 wł. w. 28,00—29,00; gat. TE 0—65%% wl. 
w. 27,00—28,00; gat, ILA 20—550/0 wł. w. 25,00 
do 26,50; gat. IIB 20-—65%0 wł, w, 24,50—26,00; 
gat. IID 45—65% wł. w. 24,00—24,50; gat. IIF 
55—-650/9 wł, w. 19,50—-20,00; st. IIIA 65—70'/0 
wł w. 17,50—18,50; gat, IIIB 70—750% wł w. 
14,50—15,00; razowa 0—95%0 wł. w. 20,00 do 
21,00 otręby: żytnie wymiał stand. 9,00-—9,75; 
pszenne mialkie stand, 10,25—11,00; . pszenne 
średnie stand, 10,25—11,00; pszenne grube 10,50 


do 11,25; rzepak pat 37,00-—39,00; rzepik zi- * 


mowy 34,00—37,00; mak niebieski 49,00—53,00: 
(mkl 16,50-—18,00: wyka 16.00——17,00; groch 
Wiktoria 35,00—37,00; groch Folgera 20,00 do 
23,0; łubin niebieski 9,00—9,50; łubin żółty 9,50 
do 10,50; płatki ziemniaczane 16,00—17,00; ma- 
kuch: lniany 19,50—20,50: rzepakowy 14,00 do 
15,00; słonecznikowy 16,00—17,00; wytłoki su- 
szone 10,00-—10,50. ` 
GDAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA 

Zä jęczmień płacono 18,00 zł (gd. 10,40); ży- 
to stare 13,85 zł (gd. 8,00); za nowe żytó płaciły 
młyny z krótkiem terminem dostawy 15,00 zł 
(dd. 8,70); tegoroczny jęczmień na eksport no- 
towano. 17,60 zł (gd. 10,20); za jeezmień kon- 
sumpcyjny ub, roczny placoño 18,00 zł (gd 
10,40). Grochy zielone w popycie. Ceny mąki 
bez zmian 


POZNAŃSKA GIEŁDA BYDLĘCA 
z dnia 17 lipca 1934 r. 

Woly: pełnomięsiste, wyłtucz. nie oprzęśane 
56—60; mięsiste, tucz. młodsze do 3 lat 52 dc 
84; mięsiste, tucz, starsze 42—46; miernie od- 
żywione 36—40.. Buhaje: wytucz, pełnomięs. 54 
do 58; tuczone mięsiste 48—52; nietuczone, do- 
bnze odżywione starsze 40—44; miernie odży- 
wione 34—40. Krowy: wytuczone, pełnomięst- 
ste 50—60; tuczone, mięsiste 42—52; nietuczo- 
ne, dobrze odżywione 30—36; miernie odżywio- 
ne 20—26, Jałowice: wytuczone, pełnomięsiste 
56—60; tuczone, mięsiste 52—56; niebuczone, 
dobrze odżywione 44—48; miernie odżywiome 36 
do 40. Młodzież: dobrze odżywiona 36—40: 
miernie odżywiona 34—36. Cielęta: najprzed- 
niejsze wytucz, 54—64; tuczone 46—52; dobrze 
odżywione 34-44; miernie odżywione 34—38. 
Owce: wytuczone, pełnomięs. jagnięta i młodsze 
skopy 52—56; tuczone starsze skopy i mącior- 
ki 25—26; -dobrze odżywione 36—40, Świnie 
(tuczniki): pelnomięs, od 120—150 kg ż. w. 72 
do 78; pełnomięs, od 100—120 kg ż, w, 64—70; 
pełnomięs. od 80—100 kg ż, w. 56—62; mięsiste 
świnie ponad 80 kg 50—54; maciory i późne ka- 
straty 60—68. 

Przebieg targu: spokojny. 


GDAŃSKA GIEŁDA BYDLĘCA 
urzędowe notowania z dnia 17 lipca 1934 r. 

Na giełdzie bydlęcej w Gdańsku notowano 
w dniu wczorajszym: Opasy młodsze pełnowar- 
tościowe gd, 33,00—35,00; inne pełnomięsiste 
gd. 31,00—32,00; mięsiste gd. 26,00. Krowy: 
młodsze, pełnowartościowe najprzedniejsze gd. 
29,00—30,00; inne pełnomięsiste gd. 26,00 do 
28,00; mięsiste gd, 22,00—24,00; słabo odżywio- 
ne sd. 15,00—18,00. Cielęta: tuczne pełnowar- 
łościowe, gd, 39,00—41,00; średnie gd. 28,00 do 
30,00; mierne gd. 10,00—15,00, Owce: młodsze 
pełnowartościowe gd. 35,00; pełnomięsiste gd. 
23,00—250,0. Świnie: tłuste ponad 150 kg ż. w. 
gd. 42,00—43,00; pelnomiesiste od 120—150 kg 
Ż. w. gd. 30,00—41,00; pełnomięsiste od 100 do 
120 kg ż. w, gd. 37,00—38,00; 80—100 kg ż. w 
gd 32,00—34,00; maciory gd, 33,00—35,00; świ- 
nie na bekony za centnar gd. 18,00. y 

Ceny powyższe rozumieją się loco rzeźnia 
łącznie z kosztami i opłatami za wagę itd. 

NOTOWANIA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ 
z dnia 17 lipca 1934 r. 

Belgia 123.60, 123.91, 123.29; Białogród 203.00 
204.00, 202.00; Gdańsk 172.50, 172.93, 172.07; Ho- 
landja 358.30, 359.20, 357.40; Londyn 26.64, 26.77 
26.51; Nowy Jork 5.28'/s, 5.31*/s, 5.25'fs; Nowy 
Jork telegr, 5.26"/s, 5.317|s, 5.25"/s; Paryż 34.91, 
35.00, 34.82; Praga 22,00, 22.05, 21.95; Sztok- 
holm 137.55, 138.25, 136.85; Szwajcanja 172.62, 
173.05, 172.19; Włochy 45.43, 45.55, 45.31. | 

GIEŁDA WARSZAWSKA 
Papiety wartościowe 
z dnia 17 lipca 1934 r. 

50/o poż. komwersyjna 63,00; 5"/o poż. kolejo- 
wa 58,00: 67/0 poż. dolarowa 73,00—73,13; 4%e 
poż, premi. dol. 53,30; 7% poż, stabiliz, 67%, 


drobne 6734; 8% obl. budowl. BGE., 93,00; 79/0 


l z, ziemskie dol. 46914638; 494% 1 z. ziem= 
skie 48%4—47,90; 5%% 1, z. m, Warszawy z 1933 
58,00, drobne 5874; 5% 1. z. Łodzi z 1933 r, 51,00. 

Teridencja: dla pożyczek przeważnie moc- 
niejsza; dla listów mocniejsza. 
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Prezes B. G. K. 


Budownictwo mieszkaniowe posiada 
podstawowe znaczenie dla sezonowego o- 
żywienia zarówno w przemysłach związa- 
nych z ruchem budowlanym, jak i dla bez- 
pośredniego zatrudnienia . bezrobotnych. 
Zbierając autorytatywne informacje o rea- 
lizacji tegorocznego programu  inwestycyj- 
mego, zwróciliśmy się zkolei do Prezesa 
Banku Gospodarstwa Krajowego dr. Roma- 
na Góreckiego, z prośbą o scharakteryzo- 
wanie tegorocznej akcji tego Banku w za- 
kresie popierania budownictwa mieszka- 
niowego. 


45 milionów zł na budowe 
mieszkań 


— Jaka zachodzi różnica, Panie Preze- 
sie w akcji popierania budownictwa w r. b. 
w stosunku do akcji w 1933 r.? — rozpo- 
czynamy rozmowę. 


=— Przedewszystkiem pod wzgiędem ilo- 
ści przeznaczonych na nią środków kredy- 
towych — odpowiada Prezes dr. Górecsi 
— W r. b. na akcję kredytowo - budowlaną 
i terenową przeznaczona została z Pań- 
stwowego Funduszu Budowlanego kwota 
40 miljonów złotych, a nadto suma 5 milj. 
zł z Funduszu Pracy i Fumduszu Inwesty- 
cyjnego na akcję, prowadzoną przez To- 
warzystwo Osiedli Robotaiczych. mającą na 
celu budowę domów dla osób niezamoż- 
nych, których dochód miesięczny nie prze- 
kracza 250 zł. Razem więc przeznaczył 
rząd na powyższy cel sumę 45 mitj. zł, pod- 
czas gdy środki kredytowe na- akcję bu- 
dowlano - mieszkaniową w 1933 r. łacznie 
już z kredytami budowlanemi z tokat Fun- 
duszu Pracy oraz kredytami na akcję przy- 
gotowania pod zabudowę terenów państwo- 
wych — mie przekraczały sumy 19 milj. zł. 


Uprzywileiowanie drobnego 


budownictwa 
Dalszą różnicę stanowi podniesienie 


przy drobnem budownictwie mieszkanio- 
wem górnej granicy kredytu. Procentowo 
— nie może ona nadal przekraczać 50 pro- 
cent kosztów budowy, jednak. suma 4.000 zł, 
ustalona w 1933 r., jako maksymalna na 
jeden domek mieszkalny została utrzyma- 
na w tegorocznej akcji tylko dla domków 
jedno- i dwumieszkanowych, podniesiono 
ją natomiast do sumy 6.000 zł dla domków 
trzymieszkaniowych w Warszawie, we Lwo- 
wie i w Gdyni granica maksymalna kredytu 
wynosi sumę 5.000 zł, lub też 7 i pół tys. zł 
dla domków trzymieszkaniowych — ze 
względu na wyższe koszty budowy w tych 
miastach. Pozatem uprzywilejowane zo- 
stało budownictwo zbiorowe domków, speł- 
niające zadanie obniżenia kosztów budo- 
wy przez zastosowanie jednolitych typów 
domków, oraz zadanie racjonalnego zabudo- 
wania osiedli. Kredyt przy tego rodzaju 
budowie wynosić może 6.000 zł na jeden 
domek, a przy trzech mieszkaniach — su- 
mę 9.000 zł. Podniesienie kredytu dla dom- 
ków, zawierających więcej, niż dwa mie- 
szkania będzie miało znaczenie d.a stworze- 
mia większej, niż dotychczas podaży mie- 
szkań dwu- i trzyizbowych, których nao* 
gół brak. 


Pomoc w budowie wielkich 
hioków mieszkalnych 


Akcja popierania budownictwa w r. b 
różni się wreszcie w stosunku do akcji 
roku ubiegłego przez objęcie w 1934 r. kre- 
dytowaniem nietylko drobnego budownic- 
twa mieszkaniowego, do którego ograniczy- 
ła się w r. ub. pomoc fnansową, lecz ró- 
wnież domów blokowych, domów o prze- 
ważającej liczbie mieszkań małych, wyma- 
gających remontu, wreszcie domów, w któ- 
rych przeprowadza się przebudowę dużych 
mieszkań na małe. Suma 40 milj. zł, którą 
już wymieniłem — rozdzielona została” w 
ten sposób, że drobne budownictwo miesz- 
kaniowe przypadła suma 24 milj, zł, na wy- 
kończenie domów blokowych 8.685.000 zł, 
na przebudowę większych mieszkań na ma- 
łe — 870.000 zł, na remont domów o prze- 
ważającej liczbie mieszkań małych — 2.445 
tys. złotych i wreszcie 4.000.000 na akcję 
terenową, polegającą na przygotowaniu 
pod zabudowę terenów państwowych, prze- 
znaczonych w 12-tu większych miastach na 


gen. dr. R. Górecki o akcji kredytowej rządu 


25 procent kosztów budowy, na remonty 
do wysokości 50 procent kosztów remontu, 
na przebudowę zaś do wysokośc: 50 pro- 
cent kosztów przebudowy, nie więcej jed- 
nak, jak 4.000 zł na jedno mieszkanie pow- 
stałe z przebudowy. 


Zapotrzekowanie iest znacznie 
większe od środków 
— Jak duży jest napływ podań o po- 
życzikę? 
Zapotrzebowanie kredytowe jest kilka- 
krotnie większe od środków, jakiemi Bank 


Gospodarstwa Krajowego na ten cel rozpo- 
rządza, zwłaszcza jeśli chodzi o kredyty na 
wykończenie dużych domów blokowych. Po- 
nieważ od 1931 r. większe objekty miesz- 
kalne nie były objęte akcją kredytową — 
istniały bowiem tylko nieliczne wypadki fi- 
nansowania takich objelktów ze specjalnych 
lokat Zakładów Ubezpieczeń Społecznych 
w B. G. K. — zapotrzebowanie kredytowe 
na budowę domów blokowych nie było za- 
spalkajane i według posiadanych przez Bank 
materjałów wyraża się sumą około 25 mi- 
ljonów zł. W akcji tegorocznej zostanie o- 
no tylko w części pokryte. 


Udział kapitałów prywatnych 
w budownictwie mieszkaniowem 


— A na jak duże zaangażowanie kapi- 
tałów prywatnych w budownictwie można 
liczyć w związku z tegoroczną akcją kre- 
dytowo - budowlaną? 

— Na pytanie to trudno jest odpowie- 
dzieć w obecnej chwili, kiedy akcja ta nie 
została jeszcze zakończona, gdyż nie wszy- 
stkie kredyty zostały dotychczas przyzna- 
ne. Brak ku temu jeszcze ścisłych materja- 
łów. Biorąc jednak pod uwagę, że w 1933 r. 
koszt wzniesionych budynków przy sumie 
kredytów 14,5 milj. zł wynosił około 65 
milj. zł, oraz przyjmując, że przy finanso- 
waniu dużych domów blokowych. remon- 
tach i przebudowach — kapitały prywatne 
nie będą mniejsze od sumy kredytów — w 
przybliżeniu sumę kapitałów prywatnych, 
przebudowanych w r. b. w budownictwie 


przez bank finansowanem — możnaby okre- 
ślić na około 95 milj. zł. Doliczając do tej 
kwoty kredyty w wysokości 41 milj. zł o- 
trzymamy 136 milj. zł, jakie na odcinku bu- 
dowlanym zostaną wprowadzone do obro- 
tu gospodarczego, a to niezależnie od su- 
my 5 milj. zł, przeznaczonej na akcję te- 
renową. 

Zwrócić muszę uwagę, na te że liczby 
te dotyczy tylko budownictwa finansowane- 
go z funduszów publiczn. : że istnieje poważ 
ny ruch budowlany, zwłaszcza jeżeli chodzi 
o domy na użytek własny bądź kredytowa- 
ny przez Komunalne Kasy Oszczędności i 
banki prywatne, bądź też wogóle niekkorzy- 
stający z żadnych kredytów — zakończył 
swe wyjaśnienia Prezes Górecki. 


GTE 


imponująca uroczystość 


w Jabłonkowie 


Odsłonięcie taklicy pamiątkowej w domu, w którym mieszkał Marszałek Piłsudski 


W niedzielę odbyła się w Jabłonkowie na 
Śląsku czeskim imponująca uroczystość odsło- 
nięcia tablicy pamiątkowej, wmurowanej - w 
dom, w którym w r. 1914 mieszkał Marszałek 
Piłsudski w czasię odpoczynkowego pobytu w 
tem mieście Pierwszej Brygady Legjonów Pol- 
skich. Tablica poświęcona została zarazem ucz 
czeniu 20-lecia czynu zbrojnego Legjonów Pol 
skich. 

Po odegraniu hymnów polskiego į czecho- 


słowackiego przemawiali: konsul generalny R. 
P. Malhomme oraz imieniem ludności polskiej 
w Czechosłowacji poseł dr. Wolff, poczem o- 
degrano „Pierwszą Brygadę“. Blisko pięcioty- 
sięczna rzesza ludności polskiej, a wśród niej 
umunduro'wane straże pożarne, sokoli, harcerze 
— udała się na miejscowy cmentarz, gdzie u 
stóp pomnika spoczywających tam polskich le- 
gjonistów konsul gen. R. P, Malhomeę złożył 
wieniec, 


Miedzynarodowa Komisja Współ 
pracy Umysiowej 
uczceiła pamięć $. p. Skłodowskiej-Curie 


W Genewie rozpoczęła się sesja Międzyna- 
rodowej Komisji Współpracy Umyslowej. 

Otwierając posiedzenie, przewodniczący 
prof, Gilbert Murray uczcił pamięć ś. p. Marji 
Skłodowskiej-Curie, która przez szereg lat była 
członkiem komisji, Prof. Murray podkreślił, że 
śmierć ś. p. Skłodowskiej-Curie stanowi dla 
świata miepowetowaną stratę i przypomniał od- 
danie zmarłej dla idei współpracy międzynaro- 
dowej. Reprezentant Szwecji przypomniał ze 


swej strony, że zmarła dwukrotnie otrzymała 
nagrodę Nobla, co stanowi wyjątkowe wyróż- 
nienie. 

Program prac komisji obejmuje działalność 
międzynarodowego instytutu współpracy inte- 
lektualnej w Paryżu, instytutu  kinemato- 
śrafji wychowawczej w Rzymie, jak również 
różnych komitetów oraz ustalenie przyszłych 
prac nad rozwojem współpracy umysłowej. 


Cisza przed burzą w San Francisco 


„Niema możliwości natychmiastowego zlikwidowania straiku" 


Ruch kołowy w San Francisco zamarł nie- 
mal całkowicie. Większość magazynów, restau- 
racyj i kawiarń jest zamknięta w obawie gra- 
bieży, Na przestrzeni jednego kilometra na 
głównej arterji miasta, gdzie przeciąśają zwy- 
kle niekończące się sznury samochodów, kores- 
pondent „Reutera* widział tylko 5 samocho- 
dów ciężarowych. Patrole strajkujących objeż- 
dżające miasto w samochodach ostrzegały sta- 
cje sprzedaży benzyny w dzielnicy Hivermore, 
że stacje te będą zamknięte siłą, jeśli nie zo- 
staną uniertchomione dobrowolnie w. przeciągu 
2-ch godzin. 

Miejscowe władze oświadczają, że władze 
morskie i wojskowe, które rozporządzają znacz 
nemi zapasami żywności, dopomogą w razie po- 
trzeby w zaopatrzeniu ludności w żywność, 


Do San Francisko kierowane są pospiesz- 
nie oddziały artylerji, piechoty oraz samocho- 
dy pancerne Wydarzyło się już kilka aktów 
śwałtu, Tłum złożony z 1500 ludzi obrabował 
skład kolonjalny, zabierając zapasy żywności 
na sumę zgórą 2,000 dol. Za wypowiadane pu- 
blicznie zniewagi pod adresem burmistrza are- 
sztowano kilku komunistów. Około 50 ludzi 
wtargnęlo do lokalu, gdzie mieści się zarząd 
partji komunistycznej, skąd wyrzucono na uli- 
cę meble i podpalono je, 

Przewodniczący amerykańskiej Federacji 
Pracy — Dreen oświadczył w wywiadzie pra- 
sowym, że nie widzi żadnych możliwości na- 
tychmiastowego zlikwidowania strajku w San 
Francisko. 


Partactwe budowlane naszych sąsiadów 


doprowadziło do runiecia 
Prasa niemiecka donosi ze Śląska Opolskie 


go: 
W niedzielę 15 b. m. o godz.. 21-ej wydarzy 


parcelację. Kredyty na wykończenie do- | ła się w Opolu katastrofa budowlana, Wie- 
mów blokowych udzielane sa do wysokości | ża ratuszowa, wysokości 65 metrów, przy któ- 


wieży ratuszowej w Opolu 

rej prowadzono roboty budowlane, zawaliła się. 
W okolicznych domach skutkiem wstrząśnie- 
nia wyleciało wiele szyb. Ofiar w ludziach 
nie było, 


Po uroczystości odśpiewano „Rotę”. | 


Stasiu (Jedlzieszna lelnisko/- 
Wežz sota Krem Jpotłowy.Antiba: 


Zespół! Teatru Ateneum 


przybywa na Pomorze 


Z Warszawy wyjechał, udając się na objazd 
po miastach Pomorza, Poznańskiego i Śląska, 
zespół teatru Ateneum pod kierownictwem Do- 
biesława Damięckiego. Objazd teatru po Pol- 
sce zorganizowany został w porozumieniu z Mi- 
nisterstwem WR i OP. 

Trasa objazdu obejmie przeszło 30 miast, 
w których będzie wystawiona komedja Ryttne- 
ra „Głupi Jakób” i operetka Geyera i Franka 
„Kryzys i wiosna". Zespół teatru liczy szereg 
wybitnych sił z Buczyńską, Hryniewiecką, Je- 
zierską, Szurszewską, Butkiewiczem, Hajdugą, 
Borowym, Wyrzykowskim i Woszczerowiozem 
na czele. 
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GŁOSY I ODGŁOSY, 


Skarga witryny skiepowej 
W związku z wystawą artystycznych plaka- 
tów, urządzoną ostatnio w warszawskim Insty- 
tucie Propagandy Sztuki („Ips“) „Kurjer Po- 
ranny“ zamieszcza artykuł, omawiający zagad- 
nienie całokształtu reklamy kupieckiej, w szcze- 
gólności zaś dekoracji okien sklepowych, 


„Ułiczna reklama — czytamy w artyku- 
le — jeżeli jest uprawianą z dbałością o wy- 
śląd miasta — może się siać ważnym czyn- 
nikiem podnoszenia jego estetyki, Barwność 
wystaw, ich pomysłowość, efekty świetlne 
neonów, mają swoistą ekspresję, ożywiają 
i rowweselają szarzyznę murów, nadają im 
piętno współczesności przez  lapidarmość, 
prostotę i celowość efektów, 

Niestety, wystaw sklepowych, które spel- 
niają warunki dobrej reklamy i sztuki jed: 
nocześnie, jest stosunkowo u nas jeszcze bar- 
dzo mało, Regułę stanowi sklepik, za wie- 
szony szyldami malowanemi ma blasze, na 
których bardzo często figurują jeszcze długie 
spisy produktów, Kupiec w źle zrozumianej 
gorliwości wywala na wystawę bez  żadnaj 
selekcji i planu całą zawartość sklepu”. 

W dalszym ciągu autor artykułu daje nastę- 
pujące, słuszne i: 

„Dobra dekoracja sklepowa musi być do- 
stosowana do artykułu, który wystawia, Nie 
można pokazywać śledzi w kolorystycznej 
atmosferze landrynek i odwrotnie., Inaczej 
należy reklamować serdelki, a inaczej per- 
fumy i jeszcze inaczej kwiaty, choć te mówią 
same za siebie, Trzeba wyzyskać naturalny 
urok i wymowę sugestywna przedmiotu, Ca- 
łość wystawy musi być harmonijnym, cøytel- 
nym, miłym dla oka i ujmującym zespołem: 
wystawionych artykułów (wybranych z roz- 
mysłem), napisów i światła, Utalentowany 
artysta potrafi wnieść w te szczupłe stosum- 
kowo ramy, atrakcyjny pomysł, użyć nowe- 
go materjału, albo zaany zastosować tak, jak 
nikt przed nim nigdy tego nie zrobił; nadać 
wystawie dowcipną dominantę, wabik, łetóry 
zniewoli przechodnia do zatrzymania stę ` 
zastanowienia”. 

Również i ktupiectwo pomorskie. ;akkobwiek 
rozumiejąc naogół znaczenie umiejętnej É arty- 
stycznej rekłamy sklepowei, czego wyrazem są 


chociażby unządzane perjodycznie tu i ówdzie ` 


konkursy okien wystawowych, — powinnoby 
zagadnieniom tym poświęcić większą uwagę. 
przysparzając sobie korzyści handlowych, a 
jednocześnie przyczyniając s'ę do podwiestenia 
wyglądu estetycznego naszych miast, 


W kleszczach znachorstwa 
i zabobonu 

„Polska Zbrojna" w korespondencji z kresów 
wschodnich opisuje szereg wypadków, świad- 
czących o ciemnocie tamtejszej ludności, dają- 
cej nieograniczone pole popisom różnych parta- 
czy, babek i dziadów, zamawiaczy, zakłinaczy, 
szeptunów i temu podobnych wieiskich czaro- 
dziejów. 

Czytamy tam między in.: 

„W związku ze znachozstwem podajemy 
przykład, opowiadany przez jednego æ leka- 
rzy, który na Wołyniu praktykował jako gi- 
nekolog, Położnicy, po porodzie wypadła ma 
cica, tak, że wyszła przez szparę sromową, 
Rada babek wiejskich uchwaliła, że macicę 
trzeba przestraszyć, W tym celu wynalaeły 
jaszczurkę, czy padalca i z krzykiem „hu- 
zia" przykładały go do wypadniętej macicy. 
Ginekolog zaznaczył, że macica rzeczywiścia 
cofała się, lece., na skutek odpowiedniego 
działania tłoczni brzusznej”, ý 
Mimochodem warto wspomnieć, że nie tylko 

na dalekich kresach wschodnich, lecz i u nae, 
na Pomorzu zdarzały się wypadki „wypędza- 
nia djabła” i innych tego rodzaju praktyk zna- 


chorskich, Ale u nas działo się to miesłychanie _ 


rzadko i w wypadkach odosobnionych, tam zaś 
dzieje się naśminnie w nieziiczonych  odmia- 
nach i  najróżnorodniejszych okolicznościach. 
Dobrze się dzieje, że gościmy w garnizonach po- 
morskich młodzież kresową. odbywającą słaż- 
bę w wojsku, Przez nią najłatwiej można bę- 
dzie zwalczyć orgje ciemnoty i zabkobonu na 
tych odległych połaciach Rzeczypospolitej, 


| amica" 


„ królików kosztuje grosze, 


i mówić o znakomitym businessie. 
s oho tak: 


- go mięsa. 


CZWARTEK, DNIA 19 LIPCA 1934 R. 


możliwe są i 


Im prostszy pomysł, efekt 
Przykład? 

W kilka miesięcy po przyłączeniu się ISta- 
nów Zjednoczonych co Wielkiej Koalicji i 
wzięciu przez nie udziału w wojnie, miljony 
jankesów czytały pewnego ranka w gazetach 


tem większy 


b 


następujący anons: 


— Amerykanie! — Bierzemy udział w woj- 
` Me, a wojna to znaczy zwiększona konsumcja 


> wszystkich produktów! W pierwszej zaś linji 


 — mięsa. Stąd wniosek, że mięso ogromnie 
zdrożeje, Kto z was chce być zaopatrzony w 
zdrowe i tanie mięso, niech nabędzie ode 
mnie króliki. Dostarczamy parę samiczek i 
samca za małą sumę 18 dolarów! Utrzymanie 
mnożą się one — 
jak króliki, będziecie więo mieli mięsa poddo- 
statkiem. Pocjpisano: John James Brown Ltd. 
Efekt ogłoszenia był mierny i trudno było 


W kilka tygodni później 
zetach nowe ogłoszenie 


zjawia się w ga- 
tejże firmy. Brzmi 


— Amerykanie! Firma nasza nie ogranicza 
się do dostarczenia obywatelom Stanów tanie- 
Pragniemy, aby każdy, kto wziął 
udział w tem przedsięwzięciu miał jeszcze 
uboczny zeń dochód. Otóż jesteśmy gotowi 
przyjąć od każdego, kto nabył od nas trzy 
króliki, komplety składające się tak samo z 

< dwóch samiczek i samca, a to za cenę niesły- 
chanie korzystną 8 dolarów. A że możemy od- 
kupywać od was tyle kompltów  króliczych, 
ile możecie ich nadsyłać, przeto trafia się wam 
okazja dobrgo i stałego zarobku. 

Efekt przeszedł wszelkie oczekiwania pomy- 
 słowego mr. Brown'a. Transporty z królikami 

uganiały się po wszystkich kolejach w sta- 
nach U. S. A, każdemu, kto nadsyłał do Chi- 
cago, Go firmy Brown list z ofertą na króliki, 
DZ EO aa a aa 

Przy braku apetytu, kwaśnein odbijaniu 
się, zepsutym żołądku, wadliwem trawieniu, 
obstrukcji, wzdęciu kiszek, zaburzeniach 
przemiany materji, pokrzywce i swędzeniu 
skóry naturalna woda gorzka Franciszka- 
Józefa usuwa z organizmu substancje gnil- 
ne, zatruwające organizm. 


O RAD URE EDT” ME TĘTNO ANR 


Asekuracja... na wypadek 


æ urodzenia hliźniąt 


Pewne towarzystwo asekuracyjne w Londy- 
tie zapoczątkowało nowy rodzaj ubezpieczeń, a 
mianowicie., na wypadek urodzenia bliźniąt. O- 
płaty są załeżne od stąnu zdrowotnego matki, 
'od okoliczności, towarzyszących poprzednim 
urodzeniom į t. p. Jeśli osoba asekurująca się 
miała już bliźnięta, opłaca wówczas stawkę po- 
dwójną. Jeśli po zaasekurowaniu się urodzi 
bliźnięta, towarzystwo przyjmuje na siebie wy- 
datki związane z wychowaniem obojga dzieci 
„ do lat czternastu 


"Sterylizacja... dobrym interesem 
lle na niej zarobi m. Essen? 


„Frankfurter Ztg.” donosi, że miasto Essen, 
Jiczące 665.000 mieszkańców ma ok. 800 dzie- 
dzicznie chorych, 400 z mich mieści się w od- 
powiednich zakładach, — kosztują oni mia- 
„Sto rocznie 4.500.000 mkn, W ciągu b. r. wszy- 
„ scy 800 będą sterylizowani, kosztem 42.000 mkn, 
eW przeważnej liczbie wypadków 'chorzy ci po 
sterylizacji wypuszczeni będą de domów, wo- 
bec czego miasto Essen zaoszczędzi wiele pie- 
_niędzy. 


W kiiku wierszach 
„_. NAJWYŻSZA RADA JAPOŃSKIEJ MARY. 
"NARXI WOJENNEJ przyięia rez-.ucję prze- 
widującą natychmiastowe rozpoczęcie wykona- 
nią programu zastąpienia s'arych  tednostek 
„morskich nowemi, 

W ALTENGRABOW PÓD MAGDEBUR- 
GIEM odbyły się ćwiczenia 6 dywizyj Reichs- 
wehry przy udziale attaches wojskowych państw 
obcych, ze strony polskiej obecny był na ćw.- 
czeniach „aitache wojskowy w Berlinie ppłź. 
dypl. Aatoni Szymański, 

MENISTER SPRAW ZAGRANICZNYCH E- 
STONJI p. Seljamaa na zastoszenie komisarza 
Litwimowa udaje się niebawem z wizytą ot- 
cialna do Moskwy. 

W OTOJPONI W POBLIŻU BUKARESZTU 
nastąpił wybuch w wojskowym sk*adzie pro- 

"chu wycofanego z użycia, Trzech żołnierzy jest 
„rannych. Eksplozja była spowodowana rozkła- 
„dem prochu, przyspieszonym przez upały. 

NORMAN DAWIS i amerykańska delegacia 
do rokowań w sprawach rmerskich wyjeżdża ą 
do Nowego Jorku 19 lipca, Oczekiwane jest 
oświadczenie o odroczeniu wstępnych rozmów 
„w sprawach morskich do wiosny. 

MIASTO MIŃSK na Białorusi Sowieckiej u- 
zyskało stałe połączenie telefoniczne ze wseyst- 

"ckieęmi miastami Polski it Niemiec. Dotychczas 
zg Mińsk był połączony tylko z Berlinem i z trze- 
ma miastami w Polsce, 


kraju wszelkich możliwości 


niemożliwości 

przesyłano w odpowiedzi 8 dolarów i wska- 
zówkę, aby wysłała króliki do lksa lub Ygre- 
ka w Bostonie, Filadelfji, Toledo etc. etc. Iks 
znów lub Ygrek byli to rzecz prosta, ci, którzy 
zażądali od Browna pierwszej partji królików 
za 18 dolarów. 

Pomysłowy mr. Brown zacierał ręce, inka- 
sował dolary. 

Dzisiaj J. J. Brown żyje w Chicago jako 
bogaty przemysłowiec i posiada fabrykę cudow 
nych aparatów dla głuchych, którzy czięki ; ty o łącznej sumie wyporności 
nim słyszą. ab gites więc dozwolony  tonnąż 


W najbliższym czasie mą się zebrać konfe- 
rencja morska, przedmiotem obrad której ma 
być trąktat wąszyngtoński. Debaty będą tem 
ciekawsze, że szereg państw, podpisy których 
umjeszczone zostały na traktącje, przekroczyło 
granice tonnążu,  zakreślonego w postanowie. 
niach układu waszyngtońskiego. 

Stanom Zjednoczonym, jako maximum do- 
zwolonego tonnażu, oznaczono 525.000 tonn, 
tymczasem w rzeczywistości posiadają one okrę- 
532.400 tonn, 
o 7.400 


te Wrycza szw 


Cmentarzysko mamutów z przed 50.000 lat 
odkryto nad morzem Lodowatem 


zaskoczone przez jakąś katastrofę geologiczną 
lub kosmiczną, gdyż wykazuje to ich pozycja 
oraz okoliczności. Łatwo można stwierdzić, iż 
pasły się one wówczas w tropikalnym lesie. Pa- 
ra kieł jednego z tych olbrzymów przedpotopo- 


Przy ujściu rzeki Leny w okolicy morza Lo- 
dowatego na Syberji rybacy jakuccy odkryli ol- 
brzymie cmentarzysko mamutów. Szkielety 
tych zwierząt przedpotopowych wystają z ba- | 
śnisk, które w tym roku wobec gorętszej niż 
zwykle temperatury, prawdopodobnie po raz wych waży około 170 kilogramów, 
pierwszy od wielu setek czy nawet tysięcy lat Odkryte cmentarzysko zostało zabezpieczo- 
zwolniły się od skuwających je lodów, Lód do- ; ne przed uszkodzeniem, 
skonale zakonserwował części mięsiste olbrzy- | Specjalna ekspedycja naukowa zajmie się ze- 
mów, które teraz pod wpływem dłuższego cie- | braniem i usystematyzowaniem resztek, jak też 
pła zaczynają szybko się rozkładać, Zauważo- | zbada dokładniej tereny, celem ewentualnych 
no siedem tych zwierząt, które -— jak twierdzi | dalszych odkryć. 
komisja uczonych, — zostały 50.000 lat temu 


Przemysł, Kandel 


WU a 


Kto niezapłaci rat Pożyczki Narodowej 


ten traci wpłacone już pieniądze 


W związku ze zbliżaniem się końcowego ter- 
minu przyjmowania wpłat ną Pożyczkę Naro- 
dową należy przypomnieć wszystkim zainteresg- 
wanym o konieczności uregulowania wszelkich 
należności. 


Obrady Państw. Rady Spółdzielczej 


Ograniczenia zakladania nowych seółdzielni kredytowych 


Nieuiszczenjie bowiem rat w pełnej subskry- 
bowanej wysokości spowoduje utratę tytułu do 
otrzymania obligacyj i utratę dotychczas wnie- 
sionych kwot na rzecz Skarbu Państwą. 


Odbyło się w Warszawie posjedzenie pań- | wiących t. zw. centrale gospodarcze, uchwaliła 
stwowej Rady Spółdzielczej. W posiedzeniu | budżet funduszu Rady Spółdzielczej na rok 
wziął udzjał wiceminister skarbu p. Tadeusz 1934/35. Ponadto, wobec stwierdzenia braku 


Technicki, przewodniczył zaś prezes p. Pomijąl- 
ski. Z pośród szeregu zagądnień, rozpatrywa- 
nych na tem posiedzeniu, na specjalną uwagę 
zasługuje uchwała, ograniczająca zakładanie 
nowych spółdzielni kredytowych. Uchwała ta 
motywowąną jest koniecznością zwąlezania spe- 
kulacyjnych spółdzielni kredytowych, których 
szkodliwą dlą ruchu spółdzielczego działalność, 
stwierdzono w ostatnim czasie w szeregu wy- 
| padkach. 

Na tem również posiedzeniu Rada Spółdziel- 
eza wydała swą opinję o projekcje 0 


wykwalłjfikowanych dziąłączów i pracowników 
w ruchu spółdzjelczym, Radą Spółdzielcza u- 
thwaliła zwrócić się do ministra oświaty z pro“ 
śbą, aby w związku z zamierzoną reformą stu- 
djów na wyższych uczelniach rolnych — ze- 
chejał utworzyć w Szkole Głównej Gospodarstwa 
Wiejskiego w Warsząwie osobne katedry spół- 
dzieiczości i zyzeszeń oraz handlu rolnego, któ- 
re stwąrzałyby podstawę działalności naukowej 
i pedagogicznej na tem polu. 

W końcu omawiano projekt szerszego u- 
wzgiędnienia spółdzielczości w programach 
rozporządzenia wykonawczego do ustąwy o |szkołnych wszystkich typów szkół w kraju. 
spółdzielniach, ustaliłą listę spółdzielni, stano- 


szZwWyciestwo ziotega* 
W Czewiosiowacii o polskim dekrecie waluiowym 


„Prager Tagblatt" zamieszcza artykuł p. t. | dząc, że nareszcie zostanie usunięta z życia 
„Zwycięstwo Złotego",  Przedstawiwszy dc- | finansowego Polski wielowalutowość, która, 
tychczasową sytuację walutową Polski, w któ- | zwłaszcza w ostatnich czasach, zważywszy na 
rej dolar odgrywał wybitną rolę, omawia au- | załamanie się większości walut świata, przy- 
tor ostatni dekret o wierzytelnościach w wa- | niosła dużo szkód kapitalizacji w Polsce. De- 
ljutach zagranicznych. Autor przypisuje tym | kret stanow; nowe potężne wzmocnienie zlote- 
zarządzeniem duże znaczenie pozytywne, twicr- go. 
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Poprawę zasiewów w Polsce 
zaobserwowano w goucząłtku lisem r. ia 


Stan ząasiewów głównych ziemiopłydów, usta- | ziemniąków był w woj. krąkowskiem (4,0), naj- 
lony na podstąwie sprawozdań małej sieci korcs- | gorszy w woj. pomorskiem. 
pondentów rolnych Gł. U. St. przedstawiał się W okresie przed żniwami ząuważono tenden- 
jw pierwszych dniach lipca rb. przeciętnie dią ca- | cję do polepszenia stanu wszystkich ziemiopło- 
lej Połski w stopniach kwalifikacyjnych nastę- | dów z wyjątkiem jęczmienia ozimego, który po- 
pująco (pierwszą liczba w nawiasie oznącza stan | zgstał bez zmiany od połowy czerwca. Burze i 
Zasiewów w dniu 15 częrwea rb., druga — w |grady były zjawiskiem dość częstem w ciągu 
dniu 5 lipca r. ub.): ostatnich 3 tygodni, wyrządziły jednak tylko 
lokalne szkody w polu i sądach. Najwięcej sto- 
sunkowo doniesień o uszkodzeniąch nadesłano z 


Pszenica ozjmą 3,3 (3,1—8,7), żyto ozime — 
3,1 (2,9—3,8), jęczmień ozimy — 2,8 (2,8—2,5), 
pszenica jara 3,3 (3,0—3,5), żyto jare 2,9 (2,7— 
3,8), jęczmień jary 3,3 (2,9—3,5), owies 3,1 
(2,8—3,3), ziemniakj 3,3 (3,2—3,3). 

Najlepszy stan pszenicy ozjmej zanotowano 
w woj. kieleckiem oraz lubelskiem, najgorszy w | 
woj. poznańskiem. Stan ząsiewów żyta przed- 
stąwiał się najlepiej w woj. Śląskiem, najgorzej 
w woj. tarnopolskiem. Najlepszy stan jęczmie- | 
nia jarego był w woj.: kieleckiem j nowogródz- 
kjem, najgorszy — w woj. wileńskiem. Najle- 
pszy stan owsa odnotowano w woj. krakewskjem, 
| najgorszy w woj. wileńskiem. Najlepszy stan 


woj. południowych. 
Zakończenie sianekosów odbyło się przy nao- 
gół sprzyjającej pogodzie. 


© mawiązamie stosumków 
z Prauzwałem 

Wczoraj przyjechał z Warszawy do Gdyni 
konsul generalny Urugwaju dr, Mieczysław Sta- 
mirski, który przybył na zwiedzenie portu į od- 
bycia szeregu konferencyj w związku z możli- 
wościami jakie istnieją w dziedzinie nawiąza- 
nia stosunków kolejowych z Urugwajem. 


Na gruzach traktatu waszyngtońskiego 


rozpoczyna się wyścig zbrojeń morskich 


tonn. Jaskrawiej występuje ta przewyżką w 
maryngree angielskiej, dozwglono jej bowiem 
525.000 tonn, a rzeczywisty stan posiadanią wy- 
nosi 30.050 tonn. Japomją, Francja i Włochy, 
przeciwnie, pozostały w tyle j nie wykorzystały 
przyznanego im tonnążu. 

Zbroją się i Niemcy. Po zmodernizowaniu 
posjadanych jednostek jak Bremen, Emden, 
Leipzig, Koenigsberg, Koeln i inne, przystąpiły 
do budowy nowych. Narazie opuściły stoczniez 
słynny „Deutschland'*, „Admirał Secheer‘! graz 
krążownik „O'*. Dalsze okręty są w budowie. 
Niemieckj budżet marynarkj w sumie około 
400.000.000 zł. umożliwia konstrukcję tak dro- 
gich okrętów, jakim jest np. krążownik „Dout“ 
schland'', koszt budowy którego wyniósł 
150.000.000 zł. 


Stosunkowo najwolniej rozbudowują swoją 
flotę morską Włochy, a to dlątego, że najwię- 
kszą uwagę poświęcają lotnictwu, nawet kosztem 
marynarki. 


Po smutnych doświadczeniach z konferencją 
rozbrojeniową, na której nie można było znaleźć 
żadnego punktu wyjścia, należy wątpić, aby i w 
prawach morskich zapanowała harmonja. Gdy- 
by rokowąnia i na konferencji morskiej nie do- 
prowadziły do porozumienia, to w konsekwencji 
droga do powszechnego wyścigu zbrojeń stąnę- 
łaby otworem. 


nietwo, Rzemiosło, Finanse 


Zakaz wywozu zwierząt 
zagranicę 

Ministerstwo Rolnictwa ograniczyło wywóz 
zwierząt zągranicę, wskutek  epidemji chorób 
zakaźnych panujących w niektórych powiatach 
Polski. Z powodu panującej zarazy płucnej za- 
kazano wywóz bydła, trzody i koni do: Belgji, 
Francji, Szwecji į Jugosławii z tereńu całej Pol- 
ski. Do Austrji niewolnę wywozić z woje” 
wództw: łódzkiego, pomorskiego, poznańskiego i 
warsząwskiego, do Niemiec — z woj.: białostoe- 
kiego, kieleckiego, lubelskiego, łódzkiego, po- 
morskiego, poznańskiego j warsząwskiego. 


Wiadomości gospodarcze 


Krajowe 


UZUPEŁNIENIE POLSKO-RUMUŃSKIEJ TA- 
RYFY TOWAROWEJ. 


Polsko-rumuńska taryla towarowa tzupeł- 


| niona została od dnia 15 bm, nowemi tarylami 


na przywóz z Rumunji do Polski wina, warzyw 
owoców i konserw owocowych, oraz w Polski 
do Rumunji — linoleum, żelaza handlowego, 
stali, blachy, płyt żelaznych i stalowych, rur, 
kabli, drutu izolowaneśo i wyrobów kauczułkrą- 
wych, Przesyłki, wawierające wymienione to- 
wary, dopuszczono do zaliczenia na poczet kon- 
tyngentów, ustałonych na zasadzie taryfy arty- 
kułów ar, 1, ; 


FABRYKA PORCELANY GIESCHE, 


W Katowicach odbyło się walne zśgromadze* 
nie S, A, Giesche, fabryka porcelany w Kato- 
wicach-Bogucicach, Na zgromadzeniu uchwalo- 
no podnieść kapitał akcyjny do 250 tysięcy 
złotych, 


Zagraniczne 
BRAK DEWIZ W NIEMCZECH, 


Przydział dewiz przez Bank Rzeszy na im- 
port towarów z zagranicy ponownie uległ o- 
śraniczeniom, W sierpniu przydział ten wyno- 
sić będzie 5 proc, udzielonych swego czasu ze- 
zwoleń, Kredyty rembusowe mogą być wyzy- 
skiwane w sierpniu tylko w *0 proc. Dotych- 
czas obowiązywała stopa 10 względnie 20 proc. 


ZNIŻKA PODATKÓW WE FRANCJI. 


Jednecześnie z ogłoszeniem projektu refor- 
my podątkowej we Francji, rząd ogłosił pierw- 
sze zarządzenia wykonąwcze w sprawie redukcji 
podatków. Zniesione zostają wszystkie ustawy o 
podatku obrotowym i luksusowym, przekrącza. 
jących stawkę podatkową ponad 2%. Redukcja 
stawek tego podątku obejmuje sąmochody, arty- 
kuły perfumeryjne i kosmetyczne, biżuterje, o- 
raz dzjełą sztuki. 

Jednocześnie obniżono podatki, obciążające 
przemysł hotelowy i restaurącyjny. Wszystkie 
ustawy, związane z obniżeniem podatków we 
Francji, ogłoszone zostaną najpóźniej w okre- 
sie do końca lipca. 


POGORSZENIE KONIUNKTURY W ST. 
ZJEDNOCZONYCH. 


Sekretarz dla przemysłu a handlu w spra- 
wozdaniu miesięcznem za czerwiec komunikuje 
że produkcja przemysłowa w Staaach Zjedno- 
czonych w azerwcu uległa redukcii, W szcze- 
gólności poważny spadek zaobserwować się dał 
w przemyśle stalowym, gdzie redukcja wynio- 
sla 23 proc, Jedngrześnie ee spadkiem produk- 
cji zaobserwować się dał wydatny spadek cen 
dla wszystkich wyrobów preemysłu stalowego. 
żelazego i metalowego. 


. Budžet domowy 


podstawą dobrobytu rodziny 


Aby móc zużytkować posiadane fundusze w 
nąjwłąściwszy sposób, musimy odpowiednio u- 
szeregować wydatki pod względem ważności na- 
szych potrzeb oraz pod względem terminów, w 
jakich te czy jnne potrzeby będziemy musieli 
zaspokoić =— to wszystko zaś wymaga ułożenia 
planu finansowego, czyli budżetu domowego. 


Aby budżet domowy rzeczywiście ułatwił 
iam gospodarowanie włąsnemi pieniędzmi, musi 
być realny i zrównoważony, a więc oparty na 
tzeczywistych dochodach i utrzymywany w jch 
granicach, a przedewszystkiem musi być ściśle 
przestrzegąny. z 


Układanie budżetu należy zączynąć od stro- 
ny dochodowej. Za dochód uważamy wszelkie 
wpływy, jakie przewidzieć możemy, jednak bud- 
4et opierać możemy tylko na dochodach sta- 
łych, regularnych i całkowicie pewnych, aby nie 
spotkał nas zawód, uniemożliwiający sfinansg- 
wanie zaprojektowanych wydatków. Nie powin- 
niśmy naszego dochodu za dany okres całkowi- 
cie w tym okresie rozchodować, bowiem konie- 
cznością życiową jest myśl 0. przyszłości, : o 
„czarnej godzjnie'* i o możliwości nieszczęślj- 
wego wypadku mogącego uniemożliwić nam za- 


tobkowanie czy regularność dochodów. 


Stroną qrozehodową budżetu ‚powinna obej" 
mować wydatki na niezbędne potrzeby codzien- 
ne i okresowe, przyczem wydatki na potrzeby 
codzienne winny być utrzymywane w granicach 
umożliwiających w odpowiedniej chwili zaspo- 
kojenie potrzeb okresowych. 

Wpierwszym rzędzie uwzględniamy po stro- 
nie rozelodowej budżetu domowego wszelkie 
przypadające na dany okres płątności zobowią- 
zań, pamiętając, by ta pozycja nie przewyższa. 


ła 20% naszych dochodów za: dany okres. W 


dalszej kolejności wypisujemy przewidywane 
wydatki, najpierw najważniejsze i nieodzowne. 
Po podsumowaniu wszelkich przewidywanych 
wydatków, zestawiamy otrzymaną kwotę z 
przewidywanym dochodem. O ile dochód nie wy- 
starcza na zaspokojenie wszystkich wydatków 
teb chociażby na zaoszczędzenie pewnej kwoty, 
zmniejszamy odpowiednio przewidywane wydat- 
ki, skreślając niektóre z niech albo zmniejsza. 
jae. Wysokość poszczególnych pozycyj ustalamy 
na podstąwie doświadczenia, sprawdzignem zaś 
powinny być skrupulatnie prowadzone rachunki 
za poprzedni okyes, 

Zaprojektowany budżet zazwyczaj różni się 


Dwa oblicza mody 

Moda obecna, bardziej niż kiedykolwiek, po- 
siada dwa oblicza: Jedno z nich — to prosta 
i skromna linja mody spacerowej, plein ait'owej, 
sportowej ; podróżnej, to fałdy welen i jer- 
sey'ów, krój luźnych reglanów, pastelowy ton 
surowych jedwabi i pstra krata długich echar- 
pes. Drugą, zupelnie odmienną, inkarnacją mo- 
dy jest kapryśna i delikatna linja sukien wie- 
czorowych, miękka harmonja draperji, wielkie 
kokardy do wiązania, barwny koloryt, podkreś- 
lony sztucznem światłem. 

Letnie suknie wieczorowe różnią się od zi- 
mowych przedewszystkiem rodzajem materjału, 
większą fantazyjnością i powiewnością, brakiem 
świecących ozdób, jednem słowem — stylem. 
Zastosowane są one do odmiennego tła, jakiem 
jest park, taras kasyna, lub sala reunionowa w 
uzdrowisku. Zimowe lamy į aksamity ustąpiły 
miejsca organdynie, tafcie, surah, satine Widzi 
się też dużo jedwabi imprize w kwiaty, grochy, 
wzory „ecossais”, „pied de poule“, wzory geo- 
metryczne i t. p, f 

Charakterystyczną cechą linji toalet wieczo- 
rowych jest fo, że wszelkie poszerzenia kroju,» 
falbany, cała „ampleur“ sukni znajduje się z ty- 
łu, przód natomiast jest gładki, podchodzi wy- 
soko pod szyję, czasami tylko wcięcie „carre“ 
odsłania lekko ramiona. Głęboki dekolt, obna- 
żający plecy, okrywa krótka pelerynka, oszyta 
lisami, lub lekki płaszczyk taftowy z szerokiemi 
rękawami albo malemi butkami, Piaszczyk bywa 
czarny lub granatowy i wiąże się często na ko- 
kardę z przodu, czasem zaś posiada malutki ka- 
piszon, podbity tym samym materjalem co suk- 
nia. Na wielkie gale zarzuca się również pele- 
rynki z piór, sttusich lub kogucich, farbowanych 
w różnych odcieniech. Pióra są twarzowe, lek- 
kie i... niepraktyczne. 

Wielki, płaski kapelin, o wygiętem lub też 
prostem jak talerz rondzie, uzupełnia toaletę 
wieczorową. Przepasany aksamitką lub wstąż- 
ką, ociemia twarz i dodaje elegancji całości. 

Gena. 


od budżetu wykonanego, gdyż niepodobna wy- 
sokość wszystkich pozycyj przewidzieć zupełnie 
dokładnie. Aby różnice pomiędzy projektąmi, a 
wykonaniem nie były zbyt wielkie, co prze- 
kreśliłoby zupełnie realność budżetu, należy kil. 
kakrotnie w ciągu danego okresu na podstawie 
rachunków (zapisów wydanych sum) sprawdzić, 
czy wydątki utrzymane zostały w zaprojektową- 
nej wysokości. f 

Rachunki należy skrupulątnie prowadzić, za- 
pisując za świeżej pamięci każdy wydatek, przy 
czem każdy rodzaj wydatków należy osobno zą- 
pisywaąć, aby w każdej chwili możną było spra- 
wdzić, ile z danego dziąłu wydatków już roz- 
chodowano i ile pozostaje do wydatkowania. 

Czas, poświęcony na ułożenie budżetu į pro- 
wadzenie rachunków, sowicie wynagradząją nam 
planowość gospodarki i osjągane ną tej drodze 
oszczędności. 


Oddychamy nie 


boat HUE a EEE iea Ea PEE ipn in è 


tak jak trzeba 


Kcłoda prof. Tirali dała wyśmienite wyniki 


Idąc za postępami medycyny i higjeny, Te- 
formujemy ciągle i stale nasz tryb życia, odży- 
wianie, leczenie, dążymy dg utrzymanią organi- 
zmu w jaknajlepszym stąnje. Hasłem naszem 
jest: nje dopuszcząć do starzenią się. Między 
wieloma metodąmi i środkami, które dała nam 
w ręce wiedza współczesną, znajduje się jedna 
jeszeze, prawie zupełnie zanjedbąna. 

Na tę dziedzinę zwrócił uwągę prof. Tiralą 
w poważnym miesjęczniku „„Medizinische Welt‘. 
Chodzi miangwicie o oddychanie, o zaopątry- 
wanie naszego organizmu w paliwo powietrzne. 
Człowiek spotrzebowuje w stanie spokoju lub 
siedząc 7 do 8 litrów powietrza ną minutę. 
Szybkobiegacz natomiast ,„konsumuje'* 100 do 
150 litrów powietrza ną minutę. Ale, że nor- 
malnie nie biegamy a la Kusociński, zużywamy 
przeto znacznie mniej powietrzą, niż organizm 
nasz tego wymaga. A to oznacza, iż nietylko nie 


8 eleganckich kompietów 


daje umiejętne użycie 1 kostiumu Inianego 
Modny i praktyczny kostjum lniany składa 


sję z dwóch części: z kurtki z pojedyńczego 
mąterjąłu, bez podszewki, lekko dopasowanej w 
talji o rękawach długości %. i spódnicy z: plisą- 
mi zastebnowanemi do połowy wysokości: 

Kostjum taki, w naturalnym kolorze lnu, mọ- 
żemy nosić z bluzkąmj, płaszczem į spódnicą tak, 
że utworzy on gsiem eleganckich kompletów. 

1) Rang w mieścje: mały kapelusz sportowy, 
kurtka, spódnicą prostą — w kolorze grąnato- 
wym, do tego góra Injanego kostjumu, jako blu- 
zka oraz sandałki ciemne, ną płaskim obcasie. 

2) W miejscowości kurącyjnej: — do całego 
kostjumu lnianego przepasanego szeroką szarfą 
czerwoną duży kapelusz lnjąny lub jasny pana- 
ma, rękawiezki czerwone, takież pantofle. 

3) Na wsi: — spódnica gd kostjumu i bluzka 
w groszki z rękawkąmi do łokcja, wpuszezana 
do środka do tego jasne sandzłki. e 


4) Do sportu: — spódnicą od kgstjumu, blu- 
zą sportowa z grubszego czerwonego mąterjału, 
biało-bronzowe półbuty. 

5) Na wsi w dnie chłodniejsze: — spódniea 
od kostiumu, niebieski pulower bez rękawów, 
narzucona na Trąmjona kurtką granatowa, półbu- 
ty. 

6) Na week-end: — do górnej częścj kostju- 
mu kraciąsty. szalik, spódnicą w kratę, mały ka- 
pelusz, półbuty. . 

7) Popołudniu: — do całego kostjumu duży, 
jasny kapelusz, jasne pantofle-czółenka j bluzkę 
o długich rękawach, których falbanki widoczne 
są Z pod rękawów kostjumu i falbaniastą kryzę 
otączającą szyję. 

8) Do podróży: — do całego kostjumu spor- 
towy kapelusz j pantofle oraz szeroki, o długości 
3% płąszcz o długich luźnych rękawach założony 
na kostjum. 


Aksamitna cera 


jest wynikiem umiejetnego obchodzenia z kremem i pudrem- 


Podstawą każdego mąquilląge'u jest krem 
i puder. 

Zależnie od charakteru cery wybierą pani 
krem tłusty, suchy, lub odżywczy. Każdy jed- 
nak krem przed użyciem trzeba rozetrzeć w za- 
głębieniu lewej rękj, dopóki nie stanie się pra- 
wie płynny. W ten sposób, nakładając go na 
twarz, unikamy wszelkiego tarcia. Dobre roz- 
postarecje kremu ma ogromne znaczenie. Jest 
rzeczą zupełnie zbyteczną nakładanie dużych 
ilości. Najejeńsza warstewką wystątrczy w zu- 
pełności, o ile dobrze wnika w skórę, dlatego 
też staramy się unikać kremów gęstych i cięż- 
kich. r 7 


Drugiem stadjum maqujllage'u jest nakłada- 
nie pudru. 

Jeżeli chodzi o wybór pudru, musi on być w 
najlepszym gątunku. 

Pierwszą zasadą dobrego pudrowania jest 
posługiwanie się puszkiem z łabędziego puchu, 
lub też z delikatnej nieprąsowanej waty. Nale- 
ży pudrować twarze bez wywierania najmniej- 
szego nacisku. Niedościgłem marzeniem byłoby 
używanie specjalnego rozpylącza, który otula 
twarz mgiełką pudru bez dotyku puszku. 

Przestrzegając powyższe zasady twarz jest 
a cera 


równomiernie nąpudrowana bez smug, 
nabiera mątowności aksąmitu. 


Międzypaństwowe zawody lekkoatletyczne pań 
Pelska—Niemcy i 


W ub. niedzielę odbyło się w Warszawie międzypaństwowe Spotkanie lekkoatletyczne pań Pol- 
ska—Niemcy. W punktacji zwyciężyły Niemki w stosunku 64:35 pkt. Mecz odbywał się w wa- 
runkach dla nas niepomyślnych. Niewyleczony mięsień W ałasiewiczówny nie pozwolił starto- 
wać najlepszej polskiej lekkoafletce, której start zaważyć mógi na wyniku meczu, — Na zdję- 
ciu (z prawej) Niemka Mauermayct, zdobywczyni rekordu światowego w rzucie kulą. Z lewej 
p. Wajsówna wręcza kwiaty drużynie niemieckiej. P- Wajsówna wysunęła się na pierwsze 
miejsce wśród zawodniczek polskich, zwyciężając w rzucie dyskiem, osiągnąwszy 42 m. 89 em. 


doprowadzamy do płuc naszych dostąteczne, 
ilości tlenu, lecz że przeładowujemy organizm 


nasz toksynamj, truciznami, odpadkami we 


„krwi. A to znów sprowadza za sobą szereg nie- 


domóg, z których jedną Z najpoważniejezych 
jest wysokie ciśnienie krwi. ` 

Profesor Tirala poczynił z pacjentami swoi- 
ami szereg prób w tym kierunku. Wybierał tych, 
którzy cierpjeli ną wysokie ciśnienie krwi, neu- 
rAstenję, bezsenność, nerwicę, zawroty i bóle 
głowy. Wszystkie te niedomogi leczył prof. Ti- 
rala bez zastosowania lekarstw, bez jąkichkol- 
wiek zabiegów operacyjnych czy  mechanicz. 
nych. Caly wysiłek skjerowany został na Zre* 
formowąnie sposobu oddychania pącjenta. Trzy 
razy dziennie po pięć minut za kążdym razem 
stosował pacjent głębokie długie oddechy i wy- 
dechy, eo się powtąrzało systematycznie przez 
szereg tygodni. Jak twierdzi profesor, otrzyma” 
me przy stosowaniu tej metody rezultaty oka- 
zały się najzupełniej ządawalniającemi. 


Stosując metodę głębokiego oddychania, na- 
leży oddychać tylko przez nos. Widech i wydech 
powinien trwać od 30—40 sekund, gle początko* 
wo rozpoczyna pacjent kurącję od ćwiczeń krót- 
szych, 5 i 10-sekundowych. Tego rodzaju oddy- 
chąnie przyśpiesza obieg krwi, wzmąga proces 
wewnętrznego spalania oraz przemiany materji, 
wpływa korzystnie ną wzrost liczby czerwonych 
ciałek wa krwi przyczynia się do energicznega 
wydzjelania toksyn, moczanów, kwasów i t. d 
przez organizm. Nerki, wątroba, śledzioną, wo- 
reczek żółciowy, funkcjonują prawidłowo, regu- 


|lując wszelkie procesy chemicznej przemiany w 
| sensie korzystnym. 


Stosować tę metodę może każdy, kto nie 
cierpi na serce, nie mą organicznego cierpienia. 
W tym wypądku należy czynić to pod kontrolą 
i obserwacją lekarza. Naogół ząś głębokie od- 
dychanie w końcowym swym efekeie przyczynią 
się walnie do utrzymania organizmu w zdrowiu 
i jest jednym z naturàlnych czynników gdmłą- 
dzania człowieka. Nie należy tylko przesadzać 
w stosowaniu zabiegu. 


[oz E TEE WZW RCW E "| 


Dobra gospodyni 
WATRÓBKA PO INDYJSKU, 

Zasmażyć łyżkę tłuszezu na patelni, dodat 
jedną pokrajaną w plasterki cebulę, łyżkę sie- 
kanej zielonej pietruszki i dwie lub trzy łyżki 
drobno pokrajanej wędzonej słoniny. Pokraijąć 
wątróbkę cielecą ną kawałeczki wielkości palca, 
a gdy tłuszcz na patelni kipieć zacznie, wrzucić 
wątróbkę na patelnię j smażyć, aż się dobrze 
zrumieni, często przewraegjąc, poczem wątróbkę 
wyjąć, wyłożyć na gorący półmisek į postawić 
na piecu, aby nie ostygłą. Pozostały na patelni 
sos przecedzić, patelnię spłukać gorącą wodą, 
¿wlać przecedzomy sos napowrót i postawić ną 0g- 
niu; dodać łyżkę mąki utartej z łyżką masła j 
gotować mieszając, aż sos będzie przedstawiał 
głądką, brunatną masę, a wtedy dolać pół filiżąn 
ki wrzącej wody, sok z pół cytryny i łyżeczkę 
drobno usiekanego kwaszonego ogórka, zagoto” 
wać j polać wątróbkę. Pyszna! 

CIASTKA NA LETNISKO. 

Pół litra śmietany 1 kg mąki, 10 dkg solo- 
nego masła, 5 dkg maku, Mąkę pnzeciać na 
stolnicy, włożyć masło o ile nie solone, wsy- 
pać trochę soli, śmietanę i uprażony mak, wy- 
siekać dobrze nożem, potem mśnieść, wałko- 
wać na palec grubo, wycinać ciastka szklane- 
czką do piwa, smarować roebitem jajkiem 
piec w gorącym piecu, Doskonałe ciastka dz 
białej kawy. 

ZUPA Z CHLEBA, 

2 cebule pokrajać w plasterki i smażyć na 
maśle, Gdy się zarumienią, dodać pół łyżki 
mąki, mieszając dolewać powoli wody lub mile- 
ka, włożyć w zupę pełno chieba (w ten spo- 
sób można zużyć stary chleb), Posypać tartym 
serem i chwilę zapiekać w piecu. 


Dobrze ubrane osoby starają się nosić za- 
wsze to, co nie jest modne. Kiedy modne są 
kwiaty, nosić trzeba kratki, kiedy w modzie 
są grochy — pasy it, d. 

Są jeszcze idealiści, którzy nie wiedzą o 
tem, że Morze Śródziemne i słońce wysokogór: 
skie można nabywać niedrogo w małych sło- 
ikach i flaszeczkach. Osoba opalona samem tyl- 
ko słońcem nigdy nie ma tak „antentycznego 
wygladu". ; 

Dużo się mówi z innemi o modzie pełnych 
figur, ale własną figure zachowuje się szczu- 
płą, Nieprawdaż? 

Kobieta dobrze ubrana, jest jak rasowy koń 
wyścigowy. Wyprzedza inne o długość ba „ałbo 
wogóle wypada z wyścigów, 
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CZWARTEK, DNIA 19 LIPCA 1934 R. 


— Nocny dyżur aptek: Do dnia 19 b. m. 
rano dyżurują: w śródm.: apt. Centralna ul. 
Chełmińska 6. 

Mokre: apt. „Pod Łabędziem* ul. 
ściuszki 15 (od godz. 22-giej do rana). 

Bydg. Przedm. apt. „Św. Anny“ Mickiewi- 
cza 98 (od 22.30 do rana). 

BEPERTUAR KIN: 
MARS — Maskarada miłości 
LIRA — W 80 minut naokoło świata. 


Ke- 


ŚWIATOWID — Uśmiech szczęścią 
PALACE — Brat ojabła, Rewja. „Jaśmiej 
słońca”. 


TEATR NARODOWY 


W TORUNIU 


dyr. Józe! Cornobis 


Tel. kasy 900 Sezon 1933/34 


REPERTUAR 
W czwartek, dnia 19 bm. o godz. W_-tej 
„PRECZ Z MĘŻCZYZNAMI 


Krotochwila w 3 akt. Engla i Horsta 
Ceny zniżone 


W piątek, dnia 20 bm. o godz. 20-tej 
„PRECZ Z MĘŻCZYZNAMI" 

Krotochwila w 3 akt, Engla i Horsta 

Abonamenty i passe-partout nieważne 


Fnformator 


dia przyjezdnych Ę 
w Joruniun 


Polecamy restauricje i Kawiarnie 

Dwór Artusa, restauracja o najwykwintniejszej 
kuchni na Pomorzu. — Dancing, 

„DO GRACJANA" róg Szerokiej i Szczytnej 
Restauracja o edrowem i smacznem domo- 
wem jedzeniu. 


Najlepsza okazja Kupna: 

Browar i Słodownia Kobylepole, filia Toruń. 
Czerwona Droga 35, tel. 312. Piwa, porter, 
limoniady, woda sodowa. 

B, Hozakowski, uL Mostowa 28. tel. 45 — Nai- 


lepsza i najtańsza Herbata — Nasiona — 
Cebulki kwiatowe. 


Najstarszy i Pierwszy Polski Zakład Optyczny | 


Franciszek Seidler, Toruń. Optyk i banda- 
żysta. Obok poczty. Staromiejski Rynek 16 
Telefon 574. Dostawca dla Kas Chorych, kli- 
nik ocznych i dla wojska. 

RADJO-odbiorniki — akcesorja — warsztat 
reperacyjny — instalacje — ładownia aku- 
mulatorów, Goncerzewicz, Chełmińska 12, 

Schwenkśrub — Radio, uł. Łazienna 17. — 
Aparaty = części. 


Z miasta 


| «=» Osobiste. W aniu dzisiejszym rozpo- 
czyna miesięczny urlop wypoczynkowy wice- 
prezydent miasta Torunia p. Bała. 

— Powtanie Koła L. O. P. P. w Zakładzie 
Ubezpieczeń Wzaemnych. Obwód Miejski L. 
O. P. P. komunikuje, że dzięki życzliwości 
dyrektora p. magistra Kołodziejczaka, powsta- 
ło w Zakałdzie Ubezpieczeń Wzajemnych w 
Toruniu Koło Miejscowe L. O. P. P., które li- 
czy 30-tu członków. Nowopowstałe koło na 
zebraniu organizacyjnem wyłoniło z pośród 
swych członków Zarząd w następującym 
składzie: prezes — p. Zb. Ciesielski, wicepre- 
ZES — p. J. Pasternacki, sekretarz — p. mgr. 
B. Grzelachowski, skarbnik — p. M. Ko- 
walska. : 

Zarząd Koła przystąpił niezwłocznie do 
prac organizacyjnych oraz nawiązał współpra- 
cę z tut. Obwodem L. O. P. P. 

— Podziękowanie. Zarząc Piywalni Garni- 
zonowej składa p. Janowi Nalaskowskiemu 
szczere podziękowanie za ofiarowanie zegara 
ściennego dla Pływalni, 

— Zapisy do Szkoły Pomorskiego Towarzy- 
stwa Szkoły Powszechnej przyjmuje się co- 
dziennie od 12 do 13 w kancelarji szkoły, ul. 
Piastowska 2. Dzieci członków Rodziny 
Urzędniczej mają zniżkę. 
zwołuje 
o godz. 18 dnia 19 lipca (czwartek) przy hali 
PW ul. Wały zbiórkę. 

— Za 2.90 zł. w obie strony pociągiem popu- 
Jarnym do Inowrocławia i Kruszwicy. Wyciecz- 
kę organizuje „Orbis'. Bilety do nabycja w 
„Orbisię'*. Odjazd pociągu dnią 22. 7. godz. 8 
rano, powrót tegoż dnią godz. 22. W programie 
zwiedzanie zabytków i fabryki win Makowskie- 
go. Kąpiel w Gople. 

— Obniżka opłaty autobusowej na linji 
Toruń-Podgórz. Ż dniem 16 b. m. została ob- 
niżona opłata za przejazd autobusem z Toru- 
nia do Podgórza. Wynosiła ona poprzednio 30 
groszy od osoby, obecnie zaś pojedyńczy prze- 
jazd będzie kosztował 20 gr. 

— Znowu usiłowane samobójstwo. W po- 
niedziałek usiłował odebrać sobie życie przez 
aaptcie się esencji octowej 23-letni Bromisław 
Pluciński z Torunia Pogotowie ratunkowe 
przewiozłą desperata do szpitala miejskiego 
skąd: po przepompowaniu żołądka został zwol- 
niony. Przyczyna usiłowanego samobójstwa 
nie jest znana. 


Kalendarzyk rzym.=kat. 


Środa Szymona z Lipnicy — Czwartek Wincentego 


— Na targu w dniu 17 bm. płacono za t/2 
kg. masła 1.10—1.30, sera 0.25—1.00, twarogu 
0.15—0.30, litr śmietany 1.00—1.20, mendel jaj 
0.85—0.90, za kurę 2.00—2,20, gęś 2.50—2.80, 
kaczkę 1.80—2.00, 1/2 kg. szczupaków 1.00—1.10 
linów 1.00—]1.20, karasi 0.60—0.80, sandaczy 
1.10—1.40, okoni 0.60-—0.80, 4/2 kg marchwi 0.05 
—0.08, kapusty 0.20—0.25, szpinaku 0.20—0.30, 
groszku 0.10—0.15, cebuli 0.10—0.15, buracz- 


ków 0.03—0.10, 1/2 kg jabłek 0.20—0.60, gru- 
szek 0.30-—0.70, 1 cytryna 0.10—0.15, */+ kg. 
czereśni 0.40—0.60, wiśni 0.20—0.25, za do- 


niczkę kwiatów 0.30—1.20, za wieńce 2,50— 
5.00. Przebieg targu spokojny. 


Pierwszy dzień zawodów policyjnych 


e mistrzostwo Pomorza 


Wczoraj, o godz. 8-mej rano, na pływalni 
garnizonowej w Toruniu, nastąpiło otwarcie 
dorocznych policyjnych zawodów sportowych 
województwa pomorskiego. Dokonał go, w za- 
stępstwie wojewódzkiega komendanta P. P. p. 
inspektora Olszańskiego, p. podinspektor Flek. 
Pana Wojewodę Pomorskiego reprezentował 
przy otwarciu zawodów zastępca naczelnika 
Wydziału Bezpieczeństwa Urzędu Wojewódz- 
kiego p. Walewski. 

Na wstępie sekretarz główny zawodów p. 
podkomisarz Wec zamedował zawodników p. 
podinsp. Flekowi, poczem pp. nacz. Walewski 
i podinsp. Flek wygłosili okolicznościowe prze- 
mówienia. Równocześnie p. podinsp. Flek od- 
czytał depesze, nauesłane z okazji otwarcia 
zawodów przez Głównego Komendanta P. P. 
pułk. Jagrym-Maleszewskiego i Komisarza 
Rządu w Gdyni mgr. Sokoła. 


Rozprawa przedwko „Słowu Pomorskiemu" 


Autor paszkwilu uchyla sie od odpowiedzialności 


Wczoraj w Sądzie Toruńskim odbył się dal- 
szy ciąg odroczonej swego czasu rozprawy prze- 
ciwko „Słowu Pomorskiemu” o zamieszczenie 
pamfletu p. t „Jubileusz prezesa Agapita”, 
szkalującego osobę p. mgr. Schaba. Na ławie 
oskarżonych zasiadł obok byłego red. odp. „Sł. 
Pom.* Komorowskiego, również ujawniony 
przezeń w czasie poprzedniej rozprawy jako au- 
tor pamfletu, współpracownik redakcji tego 
pisma Wojciech Strzyżewski. 

Ten ostatni, zapytany przez Sąd, czy przy- 
znaje się do autorstwa paszkwilu, oświadczył, 
że nie jest jego autorem, anj nawet współauto- 
rem. Tymczasem red, odp. Komorowski twier- 
dzi nadal stanowczo, że autorem jest Strzyżew- 


ski i na dowód podał Sądowi dwóch świadków, | 


Jasińskiego i Węgrzynowskiego, którzy mają to 
potwierdzić, 

Wobec tego Sąd zarządził przerwę do soboty, 
dn, 21 bm., celem wezwania na ten dzień póda- 
nych przez Komorowskiego świadków, 

Na marginesie tego sprawozdania warto za- 
notować — mimo świętego oburzenia, z. jakiem 
„Słowo Pomorskie” rzuciło się na naszego spra- 
wozdawcę sądowego, który stwierdził, że Strzy- 
żewski uchyla się od odpowiedzialności za ten 
paszkwil, okazało się na wczorajszej rozprawie, 
że pan Strzyżewski, zgodnie z tem co isaliś- 
my, istotnie usiłuje uchylić się od odpowiedzial- 
ności, zwalając winę za popełnione przez się 
przestępstwo na barki innego. 


nowego mostu 


została zakończona 


Wczoraj zakończono prace nad budową jezd- 
ni nowego mostu toruńskiego. Robotnicy firmy 
„Fundament', którzy pracowali nad budową 
jezdni, wywiesili nad wylotem mostu wieniec 
z kwiatów i zieleni z napisem: „Szczęść Boże 
firmie „Fundament', — pracownicy”. 

Zwyczaj ten jest praktykowany przez ogól 
robotników przy zakończeniu jakiejś pracy. 


Przedsiębiorstwo ze swej strony wypłaca pra- 
cowuikom za wieniec, a przedewszystkiem za 
zakończenie robót gratyfikacje, 

W najbliższym czasie rozpoczną się prace 
nad wykończeniem chodników nowego mostu, 
poczem , po dokonaniu przez komisję ministe- 
rjalną próbnych obciążeń mostu, zostanie om 
otwarty dla ruchu kołowego i pieszego. 


Fałszywy sierżant=lotnik 


Umysłowo chory, czy 

Przed kilku dniami dwaj oficerowie 4 pułku 
lotniczego, jadąc samochodem przez most kole- 
jowy w Toruniu, zauważyli pewnego sierżanta 
z 4p.l., który wbrew obowiązującym przepisom 
ozdobił sobie pierś odznakami mpilota-obserwato- 
ra. Jak wiadomo, podoficerom nie wolno nosić 
odznakj obserwatora. Obydwaj oficerowie za- 
trzymali więc sierżanta, a ponieważ dawał on 
bardzo niejasne odpowiedzi, zawieziono go sa- 
mochodem do Komendy Miasta. 

Tu dopiero okazało się, że tajemniczy obser- 
wator nie jest wogóle wojskowym. Ubrał się 
on — jak sam mówi — w mundur wojskowy 
dlatego, by pojechać do Warszawy, zameldować 
się tam Marszałkowi Piłsudskiemu i poskarżyć 
mu się, że wojskowi lekarze w Toruniu źle go 
traktują, gdyż rzekomo bezpodstawnie orzekii, 
że jest umysłowo-chory. Wobec powyższego 
żandarmerja wojskowa oddała oszusta w ręce 
wladz policyjnych. 

Dochodzenia, prowadzone przez wydział śled 
czy w Toruniu, oraz zeznania oszusta wykazały, 
że przytrzymanym osobnikiem jest 28-letni An- 
toni Marulewski, robotnik z Szczepanowa, po- 
wiatu mogileńskiego. 
czasu poszukiwany przez sądy i policję woje- 


CERF 
moar PALACE "nr" 


Miś uroczyste otwarcie nowe zbudowanej sceny! 


Na scenie wspaniała rewja p. t. 


Jaśniei słońca 
Udział biorą artyści teatrów warszawskich: 
Niuta Bolska, Ela Gołębiowska, Wacław Zdano- 

witz, Czesław Grocholski i Zygmunt Tański. 
Scena zbudowana według projektu art. ma: 
larza Zygmunta Żyłko, oraz dekoracje tegoż. 
NA EKRANIE. 
Najweselszy film świata p. t. 


„Brat diabła” 


z Flipem i Flapem. 
HUMOR! ŚMIECH DO ŁEZ. 


Pocz. © g. 5, 7 i 9. W niedz. i święta o g. 3. 5.719. 


UWAGA; Dla pp. W: © i wojskowych secja!lne 
zmżki. 


Jest on już od dłuższego | 


niepospolity oszust? 


wództwa pomorskiego, poznańskiego i warszaw- 
skiego oraz przez dyrekcję Zakładu Psychja- 
trycznego w Dziekance pod Gnieznem, gdzie 
znajdował się przez pewien czas pod obserwa- 
cją. 

Przeszłość Marulewskiego jest nadzwyczaj 
ciekawa. Jego bogate w rozmaite przygody i 
niecodzienne oszustwa życie świadczy, że jest 
on umysłowo zupełnie zdrowy. Wszystkie spryt- 
ne oszustwa dokonywał tylko dlatego, by udo- 
wodnić, że nie jest umysłowo chory, gdyż — je- 
go zdaniem — tylko człowiek zdrowy mógł po- 
siadać tyle sprytu, ile on go wykazał. 

Marulewskj urodził się w Inowrocławiu w r. 
1906 i tam ukończył szkołę powszechną, Po po- 
wołaniu go do wojska do 4 pułku lotniczego w 
Toruniu, został skazany na 8 miesięcy więzienia 
za samowolne opuszczenie formacji. Po tym 
wyroku Marulewski przysiągł sobie więcej w 
wojsku nie służyć; by się „wywinąć” od kary 
za dezercję, postanowił udawać umysłowo-cho- 
rego. Jednak gdy go policjant eskortował do 
Zakładu Psychjatrycznego w Dziekance, uciekł 
z pociągu w pobliżu Inowrocławia, 

Od tej chwili Marulewski zaczął „udowad- 
niać”, że jest umysłowo zdrowy. Rozpoczął od 
oszukiwania rolników w powiecie inowrocław 
skim. Mianowicie gospodarze, nie posiadający 
zezwolenia na broń, dawali mu pieniądze, pole- 
cając nabywać rewolwery „okazyjnie“, Maru- 
lewskj brał pieniądze i z niemi... uciekał, - Póź- 
niej przeniósł się do Inowrocławia, gdzie ołia- 
rowywał kupcom mąkę j cukier, a następnie u- 
ciekał z otrzymanemi zaliczkami. W ten spo- 
sób „zarobil“ w Inowrocławiu ponad 2000 zł. 

Z chwilą, gdy poczuł, że władze śledcze 
wpadły na jego trop, „przeniósł * swą „działal- 
ność” do Torunia, Tu dokonał znanych oszustw 
tytoniowych i cukrowych na szkodę Józefy 
Czarkowskiej, Lewandowskiej, Gęstwickiej i in- 
nych. O oszustwach tych pisaliśmy obszernie 
w kwietniu i maju br. 

Marulewski coprawda udowodnił, że posiada 
nieprzeciętny spryt, zaplaci jednak za to dłuż- 
szym „pobytem w więzieniu, 


` 


Zawody rozopczął bieg pływacki stylem 
dowolnym na dystansie 100 m. Zwyciężył 
post. Alfred Bomba z Grudziądza w czasie 
141, & j. o 15% lepszym od poprzedniego po- 
licyjnego rekordu Pomorza, który wynosi 
1'42*,5. Drugie miejsce zajął Wilhelm Kamiń- 
ski z Torunia 1‘45“,2, trzecie Alojzy Gdaniec 
z Kartuz 1'48'2. 4 

.100 m. na wznak: 1. Kamiński z Torunia 
229“ 4—2, Józef Zawieja z Wejherowa 234,4. 

200 m. styłem klasycznym: 1. Gdanieo z 
Kartuz 4'17,2,—2.  Zawieja z Wejherowa 
54,4. 

400 m. stylem. dowolnym: 1. Gdaniec z 
Kartuz 9'46',9—-2. Bronisław Prusakowski z 
Grudziądza 10'41'—3. Bronisław Filipowski 2 
Gdyni 10/45". 

1500 m. stylem dowolnym: 1. Kamiński ż 
Torunia 34*30—2. Roman Mikołajow z Tucho- 
li 35'30—3. Edward Idczak z Gdyni 45'. 

Sztafeta 4x50 m: 1. Toruń w składzie 
Szulc, Kamiński, Logaj i Jońca w  czasio 
202: 

Popołucniu, na boisku miejskiem rozpo- 
częły się zawody lekkoatletyczne, Wyniki z 
nich, wobec trwania tej konkurencji, podamy 
w następnym numerze. Pozatem odbył się 
wczoraj wyścig kolarski na przestrzeni 50 km. 
oraz 25-kilometrowy marsz drużynowy. 

"Trasa wyścigu kolarskiego biegła z boiska 
miejskiego ul. gen. Bema, Koszarową, Reja, 
Mickiewicza dalej szosą Bydgoską do 22 klm. 
i zpowrotem. Do wyścigu stanęło 19 kolarzy, 
ukończyło go 15. Pierwszy przybył do mety 
"Tomasz Grabiszewski z Wejherowa w oza- 
sie 1 godz. 43 m., drugi — Stefan Dzierżyk z 
Chojnic 1 g. 45 m., trzeci — Zygmunt Dybow- 
ski z Kościerzyny 1 g. 47 m., czwarty — Jan 
Zalewski z Działdowa 1 g. 50 m. piąty — Łu- 
żyński z Działdowa. 

Do marszu 25 klm. stanęły dwie drużyny: 
z Gdyni i Tczewa. Trasa jak w wyścigu ko- 
larskim. Pierwsza przybyła do mety drużyna z 
Gdyni w czasie 3 g. 11 m., jednak zdekomple- 
towana, wobec czego pierwsze miejsce przy- 
znano drużynie z Tczewa, która przebyła calą 
trasę w czasie 3 g. 16 m. Obydwie drużyny 
jednak przekroczyły maksimum czasu, który 
wynosił 3 godziny. | 
PEEP BROOKE EŃ TOD OD 


KINO „LIRA” 


Wielka egzotyczna premjera! 


Największy tryumf kinematografji dźwię: 
kowej. Wielkie arcydzieło egzotycznoś 
podróżnicze. 


w 80 minut 
| naokolo świata 


Y Ze znakomitym królem ekranu, najbare 
$ dziej wysportowanym mężczyzną i ulu- 
j epaiko publiczności 
Douglasem Fairbanksem. 
Wielkie polowania! Mnóstwo przygód! 
i Urok. przyrody podzwrotnikowej! 
Doskonały Na dprog ra ml 


Początek 5, 7 19. W niedzielę i święta 3. 5, 71 9 


Tragiczna śmierć w nurtach Wisły 


Wczoraj, około godz. 15,30 w czasie kąpieli 
w Wiśle, przy Kępie Wiesego, naprzeciwko 
glówki nr, 3, utonął 18-letni czeladnik piekarski 
Leon Pawlus, zamieszkały w Toruniu przy uli- 
cy Konopnickiej 11 u swej siostry p. Marji Latz- 
kowej. Zwłok zmarłego młodzieńca dotychczas 
nie wydobyto. 

Tragizm śmierci ś p. Leona Pawlusa pogle- 
bia fakt, że przed dwoma laty, 15 sierpnia 1932 
roku, w tem samem miejscu utonął w czasie ka- 
pieli jego brat, ś, p. Andrzej Pawlus, również 
czeladnik piekarski. 

Podczas tragicznej kąpieli śp. Leona Pawlu- 
sa jakiś nieznany osobnik ukradł z marynarki 
zmarłego jego portfel, zawierający rozmaite do- 
kumenty osobiste, m, in. łotografję, która dla 
rodziny śp. Pawlusa była jedyną podobizną 
zmarłego. i 

Toruń posiada obecnie trzy 

komisariaty P. P. 

W związku z szybko postępującą naprzód 
rozbudową miasta, w dniu 16 bm. posterunek 
Policji Państwowej na Bydgoskiem Przedmie- 
ściu został przemianowany na Komisarjat, na 
czele którego stanie oficer P. P. jako kierownik 
komisarjatu. Nowy komisarjat, obok I-go Głów- 
nego i Il-go na Mokrem, będzie III-cim komi- 
sarjatem P. P. w Toruniu, 


Słonecznie i ciepło 
Przewidywany przebieg pogody w dn. 18. 7. br. 
Pogoda słoneczna i ciepła, przy słabych lub 
umjarkowanych wiatrach z kiepunków półno- 
cnych. Lekka skłonność do burz. 


„e 


CZWARTEK, DNIA 


19 LIPCA 1934 R. 


Pierwsze rąbki tajemnicy banku 
Stadthagena i firmy Lihnert 


Przed sobotnią rozprawą sądową w Bydgoszczy 


Stądthagena.  Podnieść przytem należy, że w | dłość Karbid podał swe pretensje z tytułu ak. 


Jak już donosiliśmy w nadchodzącą sobotę 
«ozpocznjie się w Bydgoszczy sensacyjny proces, 
a na ławie oskarżonych zasiądą: b. konsul i pre- 
zes Rady Nadzorczej Banku St*dthagena Sta- 
nisłąw Rołlbieski, b. dyrektor Banku Stadthagen 
Iiarol Bauer, Antoni Pampuch i Walter. Klatt. 

Rozprawa ta jest pierwszą z serji, jaka czeka 
dwóch oskarżonych: Stgnisława Rolbieskjego i 
Karola Bauera. 

Przed kilku mjesjącami pisaliśmy szeroko o 
nistorji powstanią „Karbidu Wielkopolskiego** 
wykazując, jak poważne straty w związku z tą 
sprawą poniosła gmina miastą Bydgoszczy. 

Rozprawą sobotnia odsłoni nam znowu kulisy 
trzech przedsiębiorstw, z których dwa zgłamąły 
się finansowo na skutek działalności oskarżo- 
nych. Rozprawa wyjaśni kwestję t. zw. weksli 
nakielskich į oszukańcze manipulacje w księgach 
Banku St*dthągena. z 

Wedlug aktu oskarżenia Stanisław Rolbjeski 
jako członek ZąaTządu „Karbidu Wielkopolskie- 
go'* udzjelił fjymie „Tóhneyt*'* w której był 
również. członkiem Zarządu kredytu w postaci 
300 sztuk akcyj Banku Polskiego. Akcje Banku 
Polskiego stały wówczas na giełdzje po 177,— 
zł. Zatem wartość tych akcyj wyrażała się su. 
mą około 53 tysięcy złotych. W myśl tej umo- 
wy firma Lóhnert miala zwrócić efektywne 
akcje Banku Polskiego. W wykonaniu umowy 
300 sztuk akeyj Banku Polskiego znalazło się w 
Banku Stadthagena do dyspozycji firmy Lóh- 
nert, 

KOSZTEM WIERZYCIELI. 


Ponieważ firma Lóhnert potrzebowała go“ 
tówki poleciłą bankowi sprzedąż tego pakietu 
akeyj. Sumę 52.319,70 zł. otrzymaną ze sprze- 
daży bank zapisał ną dobro rachunku bieżącego 
firmy Lóhnert. W tym samym czasie p. Bauer 
jako prezes Rady Nadzorczej firmy Lóhnert, a 
równocześnie dyrektor Stadthągena polecjł księ- 
gowąć transakcję tę w księgach firmy Lóhnert 
ną koncie „separato'* w ten sposób, że firma 
uznala „Karbid Wielkopolski * sumą 52.819,70 
zł, obciążając jednocześnie bank Standthągena 
taką samą sumą za dokonaną przez bank komi- 
sową sprzedaż na jej rachunek akeji. Po kilku 
dniach tymczasem bank Stadthagen bez polece- 
nja firmy Löhnert wyksięgował z rachunku fir- 
my zł. 52.319,70, stwarzając równocześnie nowy 
rachunek mąnipulącyjny pod nazwą „Karbid 
wWielkopolski'* — konto „seperato'* -—— Herman 
Lóhnert i uznał to nowe konto sumą zł. 53.819,60. 
W ten sposób bank stworzył fikcyjnego wierzy- 
ciela w stosunku do siebie. To przekontowanie 
sprawiło, że odtąd „Karbid Wielkopolski'* miał 
pretensje do banku Stadthagena i pretensję tą. 
w przewążnej części zrealizował, Mówiąc pro- 
sto wyglądało to tak: „Karbid Wielkopolski: 
nigdy nie wydostałby swej pretensji od firmy 
Lóhnert, gdyż szła oną na upadłość, wobec te- 
go chege ratować swe pieniądze zrobjł to ko: 
sztem banku Stądthagena i jego wierzycjeli. 

Na tem jednak nie poprzestano i po przeszło 
roku na to fikcyjne konto bank wpisal sumę 
3.500 zł, tytułem różnicy dywidendowej od 300 
sztuk akcyj, obciążając tą kwotą firmę Lóhneyt. 
Wypłacił natomiast tę kwotę  „Karbidowi'* 
bank Btadthagena. Pezatem Bank Stadthagena 
uznał to samo konto odsetkąmj w kwocie 9.346,26 
złotych. 

W ten sposób, temi trzema zmyślonemi zo- 
bowiąząaniąmi Banku Stadthagen na sumę 
65.101,40, obcjążong firmę Lóhnert, przyczem 


bank zaliczył dla siebie prowizję obrotową, ođ- | 


setki į kosztą bankowe, przez co zadłużenie fir- 
my Lóhnert doszło do sumy 72.500,— zł. 


POZORY DOBREGO INTERESU, 
Pozornte wydaje się, że przecież Bank na 
tem zyskiwał, Tak, był tę zysk tylko cyfrowy, 
ale faktycznie Bank tracił, gdyż firma Lókneyt 
de upadłości, o 
czem bardzo dobrze wiedzieli panowie Rolbieski 
i Baucy, 


była już wówcząs ną drodze 


Że o tem bardzo dobrze wiedziąno, i że zda- 
wano sobie sprawę z tego, że włąściwym dłuż- 
nikiem wobec „Karbidu Wielkopolskiego! ' jest 
J.óhnett, a nie bank Świadczyć może fakt, źe za 
latą 1930 i następne bank przestał zapisywać 
na dobro rachunku „Karbidu Wielkopolskiego‘ ‘ 
równicę pomiędzy oprocentowaniem faktycznem 
a dywidendą, Świadczy to o tem, że Bank nie 
hejał już świadczyć kosztem swych funduszów 
bo, do czego nie był upoważnionym. 

Wykonując świadczenia z konta manipulacyj- 
nego na rzecz firmy „Karbid Wielkopolski" 
Bąnk wzamian nie nie otrzymywał. Ciekawe 
jest, że „Karbid Wielkopolski** w księgąch 
swoich nie przeprowadził transakcji pożyczkowej 
i dopiero po przeszło 2 lat*ch wyksięgowano z 
aktywów pozycję akcyj, obciążając konto banku 


chwili pożyczania gkcje Banku Polskiego stały 
około 177,— zł, w chwili księgowania przez 
„Karbid'* około 110,— zł. 

Wspomnieć również należy, że umowa była o 
zwrot akcyj, a nie pieniędzy. Tymezasem „Kar. 
bid Wielkopolski'* księgował sobie po najwyż. 
szym kursie, a tąk samo księgował Bank Stadt- 
hagen. W ten sposób spowodowano bezprawną 
korzyść .dlą „Karbidu Wielkopolskiego** i dużą 
str%tę dla Tóhnerta, a jednocześnie Stadthagena, 
jako rzekomego dłużnika „Kąarbidu Wielkopol- 
skjego'*. W chwili gdy Stadthagen. ogłosił upa- 


cyj również po kursie najwyższym, a nie z dnią. 
DLACZEGO ROBIONO TAK, A NIE INACZEJ 


Jeśli się zważy, że p. St. Rolbieski zasiadał 
we władzach tych trzech przedsiębiorstw i we- 
Źźmie się pod uwagę, jak osobiście był zaąangążo- 
wany fingnsowo w poszczególnych przedsiębior" 
stwach, wówezas stanje się jasnem dlaczego ro- 
biong tak a nie inaczej. 

A więc w tym czasie p. St. Rolbieski posia- 
dał akcyj „KaTbidu Wielkopolskiego'* 36,1/3%, 
firmy Lóhnert 0,6% i Banku Stadthągena 0,15%, 


Jednej obiecywał ożenek, a z drugą się ożenił 
Półtora roku więzienia za zgwałcenie 


Przed trybumałem karnym Sądu Okręgowego 
w Bydgoszczy pod przewodnictwem p. wicepre- 
zesa Szechowicza odbyła się rozprawa karna 
przeciw 31-letniemu Czesławowi Cz. z Bydgosz- 
czy, oskarżonemu o zgwałcenie. 

Rozprawa była tajna. 

Oskarżony bywał częstem gościem u Kata- 
rzyny M., obiecując, że się z nią ożeni. Dnia 
8 kwietnia ub. roku, korzystając z chwili, gdy 
w mieszkaniu nie było więcej nikogo, rzucił się 
na M. į mimo rozpaczliwej z jej strony obrony, 
dopuścił się na niej gwałtu W obawie przed 


odpowiedzialnością, błagał potem M., o przeba- 
czenie, przysięgając, że ją wkrótce poślubi. 
Dziewczyna dała się ułagodzić į wierząc zapew- 
nieniom oskarżonego, nie występowała przeciw 
niemu. Czesław M. ludził jednak tylko poszko- 
dowaną dziewczynę obietnicami, aby uniknąć 
konsekwencji, W rzeczywistości zaś nie my- 
ślał o tem, bo wkrótce ożenił się z inną. 
Sąd na podstawie zeznań całego szeregu 
świadków, oraz onzeczenia lekarskiego, skazał 
| oskarżonego na półtora roku bezwzględnego wię- 
zienta, (b) - 


Niemiła przygoda dwóch warszawianek w Bydgoszczy 
Szofera aresztowano pod zarzutem kradzieży walizki 


Niemiła przygoda spotkała w Bydgoszczy 
dwie warszawianki — p. Kołodziejczykową 
z córką. 

Wypadek zdarzył się wśród następujących 
okoliczności: 

Ze stolicy przyjechały o północy ub, środy 
dwie panie, 24-letnia Helena Kolodziejczyków- 
na, urzędniczka, razem z swoją matką. Obie 


panie, mając kilkanaście pakunków oraz kilka 
wielkich walizek, wsiadły do awtodorożki celem 
udania się do swojej krewnej, zam. przy ul. To- 
ruńskiej nr, 31, 

Po przybyciu na miejsce przeznaczenia obie 


— Dyżur nocny aptek od dnia 16 do 22 bm. 
pełnią: Apteka Piastowska, ul, Śniadeckich 49. 
tel, 682 i Apteka pod Orłem, Stary Rynek im. 
Marsz. Piłeudskiego 1, tel, 98. 

REPERTUAR KIN: 

ADRIA: „Powódź”. 

KRISTAL: „Ordynans”, 

APOLLO: „Arystokracja Podziemi”, 

MARYSIEŃKA: „Dziś żyjemy”, 

| REWJA: „Zdradzieckie światła" i „Miłostki 
| wiedeńskie”, 

BAŁTYK: „Znak żaby”, „Cyrk Wolfsona* ı 


„Fanfary miłości”, 


| Z miasta 

— Osobiste, Komendant policji na m, Byd- 
goszcz p, Komisarz Kołaciński bawi na miesię- 
cznym urlopie wypoczynkowym, 

— Na morskie wycieczki od zł, 40 zgłosze- 
nia przyjmuje i informacji udziela Pol, Tow. 
Krajoz, telefonicznie 764 od 11—13 i od 17 do 
18 i osobiście Nowy Rynek 1, W programie: 
Wyspa Bornholm, Leningrad, Kopenhaga i 
Sztokholm, a 

— Pamiętajcie o wielkiej autobusowej wy- 
cieczce Bydgoszcz—Zakopane, Dwa tygodnie 
szlakiem najpiękniejszych zakątków, najcenniej. 
szych z zabytków. Zapisy i informacje w księ- 
garni Idzikowskiego, Gdańska 23 i Pol. Tow. 
Krajcz, Nowy Rynek 4, tel. 764 od 11—13 i od 
17 do 1, 

— Wycieczka de Ciechocinka za zł, 5, 
wygodnym autobusem, miejsca numerowane, 
Odjazd z placu Teatralnego we czwartek daia 
19 lipca o godz, 6, powrót tegoż dnia o godz, 
22, Bilety do nabycia do dnia 18 lipca w „Or- 
bisie”, 

— Za zł, trzy gr, 30 w obie strony pociąg em 
popularnym do Inowrocławia i Kruszwicy, Wv- 
cieczkę organizuje „Orbis“, Bilety do nabycia 
w „Orbisie”, Odjazd pociągu dnia 22, 7, godz, 
8 rano, powrót tegoż dnia godz, 22. W progra- 
mie zwiedzenie zabytków í lebryki win Makow- 
skiego, Kąpiel w Gople, 

— Polskie Towarzystwo Krajoznawcze Od- 
dział w Bydgoszczy podaje ćo wiadomości, że 
Sekretarjat Towarzystwa został przeniesiony 2 
Nowego Rynku 1, II, na ul, Libelta nr. 5, parter 
w lokalu biura Miejskiego Wydz Wych, Fi- 


] kobiety wysiadły z auta, wyładowały walizki i 
paczki, poczem po uregulowaniu rachunku za 
jazdę udały się do mieszkania krewnej. 

Tutaj okazał się wkrótce brak jednej wa- 
lizki, W walizce znajdowały się rozmaite dro- 
gie przedmioty. jak kilimy, aparat fotograficzny, 
garderoba i papiery osobiste, wartości ogólnej 
ponad 1000 zł, 

W wyniku natychmiastowych dochodzeń 
aresztowano pod zarzutem dokonania kradzieży 
walizki właściciela taksówki Józefa J. 

Dochodzenia w toku, 


zycznego”, Sekretarjat czynny jest codziennie 
za wyjątkiem niedziel i świąt od godz, 11 do 
12,30, 

W budynku przy Nowym Rynku ar, 1, II, 
mieści się schronisko P, T, K, — Sekcja Foto- 
graficzna, sekcja wodno-turystyczna, oraz sęk- 
cja wyciecekowa, Telefon tych sekcyj 7-04, W 
sprawach wycieczkowych należy zwracać się 
wprost do sekcji wycieczkowej Nowy Rynek 
nr, 1, H, W sprawach dotyczących przystąpie- 
mia w charakterze członka Towarzystwa oraz 
w sprawach informacyjnych należy zwracać się 
do Sekretarjatu P. T.K, Libera 5, telefon 22-56, 

— Cechy, Związki ji Towarzystwa, Zgłasza - 
cie swój udział na popularne wycieczki organi- 
zowane przez Polskie Biuro Podróży „Orbis”, 


cji wagony. Na życzenie urządzamy specjalne | 
wycieceki, Informacji, projekty i kosztorysy bez- | 


płatnie, A zatem; Przez „Orbis” w świat, tanio, 
wygodnie bez ambarasu, Telefon 667, 
goszcz, w Be-De-Te, 


— Cała Bydgoszcz weźmie udział w pow ta- | 


miu bohaterskich lotników braci Adamowiczów. 
którzy dzisiaj o godz, 1130 wylądują na lotni- 
sku przy ul, Szubińskiej, Przypominamy, że aka- 
demja odbedzie się wieczorem o godz, 20,30 w 
Strzelnicy. 

j — Nowy rozkład jazdy tramwajów. Od nie- 
dzieli zaprowadzono nowy rozkład tramwajów. 
Na linji Wilczak—Bartodz eje kursuje 8 wo- 
zów zamiast dotychczasowych 5-ciu, Dawniej 
na linji tej chodziły tramwaje co 12 minut, obec- 
nie chodzą co 8 minut, Ostatnie wozy nocą od- 


chodzą ze wszystkich stacyj krańcowych o go- | 


dzinie 23,23, 

— Za kradzież zegarka uęto i osadzono w 
areszcie policyjnym Jana Kawałkowskiego. 

-— Rowery giną, P, Fr, Lewandowskiemiu 
(Plac Piastowski) skradziono rower wartości 80 
złot ch, 

o Tragiczna śmierć podchorążego w Solcu 
Kujawskim, Podczas kapieli w Wiśle pod Soi- 


em Kujawskim utónął 24-1eini Stanisław Ju- | 
£ aA 


carz, podchorąży letnich obozów lotniczych. 
Zwłok tragicznie zmarłego dotychczas nie wy- 
dobyto. 

— Zasłabła w kościele, “7 kościele św, Trój- 
cy w Bydgoszczy zasłabła nagie Bronisława Sy- 
rek, zam, przy uł, Kujawsk kj. Zawezwaną <a- 


į reiką pogotowia odwieziona „nieszczęśliwą do 
| szpitala miejskiego, gdzie musiała poddać się 


operacji, Stan n Svrek nie iest groźny, 


Byd- | 


większych grup przydz'elamy do dyspozy* | 


Oczywiście, najbliższy był mu „Karbi 
Wielkopolski** į dlatego jego fundusze tak bez 
skrupułów ratowano. 

. SPRAWA „WEKSLI NAKIELSKICH '*. 

Drugie przestępstwo, Które Zarzuca akt os 
kurżenia to t. zw. sprawa weksli nakielskich. 

Firma Lóhnert wykonała dla cukrowni w Na- 
kle większą ilpść maszyn i urządzeń ną sume 
przeszło 1.200 tysięcy zl Suma ta. miała być 
płatna w ciągu 2 lat, a cukrownia wręczyła fir- 
mie Łóhnert weksle na powyższą kwotę, zobo. 
wiązująe się spłacąć półrocznie od 167%——-17% 
długu przy równoczesnem dostarczeniu weksli: 
prolongącyjnych na pozostające każdorazowo 
sumy. 

Prezesem Rady Nadzorczej firmy Łóhnert 
był podówezas p. Bauer, członkami Zarządu zaś 
pp. Rolbieski, Pampuch i Klatt. Przypomnieć 
dla jasności należy, że pp. Bauer i Pampuch sta- 
nowilj Zarząd Banku St*dthągena, a prezesem 
Rady Nadzorczej był p. Rolbieski. Bank Stadt- 
hagen posiadał 62% akcyj firmy Lóhnertt, a 
więc i z tego powodu Rolbjeski, Bauer i Pam- 
puch byli faktycznemi kierownikami firmy 
Lóhnert. Klatt aczkolwiek był członkiem Za- 
rządu, to jednak nie odgrywał poważnej roli, a 
był właściwie tylko zwykłym urzędnikiem — 
wykonawca. 

Z chwilą, gdy firma Löhnert otrzymała we” 
ksle prolongacyjne cukrowni część tych weksli 
zdyskontowano, zużywając gotówkę ną własne 
cele, nie związane z długiem Cukrowni. Na- 
stępnie wprowadzono Zarząd Oukrowni w błąd, 
że koniecznością jest wcześniejsze przysył*nie 
weksli prolongacyjnych, 

Mąchinacjami późniejszemi narażgno Cukro- 
wnię w Nakle ną straty, która znalazła się w 


przymusowem położenin wykupienia podwójnych 


weksli w sumie 162 tys. zł. j ; 

Weksle nakielskie wzmącniąno żyrami „Kar. 
pidu Wielkopolskiego'* i Banku Stadthagena za 
podpisami Rolbieskiego, Bauera, Pampucha i 
Klattą. Kiedy sprawą nabrała już rozgłosu i 
Cukrownia w Nakle zorjentowsła się w sytnacji 
starano się całą winę zwalić na Klattą, który 
rzekomo robił to ną własną rękę. 

Nieudolność tego tłumaczenią jest aż nądto 
widoczna, bo przecjeż p. Rolbieski razem z Bau- 
erem weksle te dyskontował, wzmacniając je 
wyżej podanemi żyrami. Klatta dla zachowania 
pozorów zawieszono w urzędowąaniu jednak w 
dalszym ciągu weksle prolongicyjne Qukrowni 
w Nakle puszczano w obieg. 

Rozprawą sobotnia odsłoni niewątpliwie dal- 
szo szczegóły tej afery, 


— Wycieczki dla młodzieży szkolnej prze- 
bywającej w mieście, Aby dać możność pozo- 
stałej w mieście uczącej się młodzieży poznać 
okolice Bydgoszczy i spędzić kilka godzin na 
łonie przyrody pod opieką starszych, Polskie 
Tow. Krajoznawcze waządza szereg pieszych 
wycieczek przyrodniczo-krajoznawczych, Pierw: 
sza wyrusza w czwartek dnia 19 bm, o godz, ©. 
Marszruta: Czarnówko — Jarużyn — Fordon — 
Bydgoszcz, Zbiórka na placu prey gimn, M, Ko- 


zabrać ze sobą. 


Jeszcze w sprawie nadużyć 
w firmie „Giesche 

Śledztwo w sprawie nadużyć w bydgoskim 
biurze sprzedaży finmy Giesche, nie zostało jesz: 
czę ukończone. Dyr. Preiss, jako główny oskar- 
żony — jak wiadomo — uciekł i nadal prze- 
bywa zagranicą. „Zastępca jego, Dybowski, sie: 
dzi w areszcie śledczym w Bydgoszczy, 

Obecnie władze finmy z Katowic przepro- 
wadzają rewizje książkowe za lata ubiegle i — 
jak mówią — ustaloną suma nadużyć na 204 
tys, zł wzrośnie bardzo znacznie. Rewizja po- 
trwa jeszeze około 10 dni, 


3nformator 


dla przyjeżdżających 
do GBudżoszczuy 


MQdcńiannel rnacjianó. x CEINE OPSECEAA 


Toruń— Warszawa 2.37, 650. 8.05, 9.57. 12.54. 
1355 15.30, 15.58. 18,01, 19.58 21.35 ftran- 
zytowy). 23.16. A 

Tczew—-Gdańsk—-Gdynia 0.40 3.10, 3-56, 550 
7.35, 12.06 12.13 1259, 13.13, 15.36 17.417. 
20.03, 20 10 

Kościerzyna—Gdynia 8.13, 15.45. 

Rynkowo 16.10 20.25 (w niedzielę i święta 

od 20. V. — 2 IX). 

Nakło—Pifa 001, 6.15. 16.35, 14.45, 19.46. 

Unisław— Brodnica 4.55, 8.14, 13.45. 16.10, 21.50. 

Inowrocław Poznań 2.35. 3.50 6.20. 11.45, 
13.40 1628 18.10 2040 22.25, 23.15. 

Wągrówiec—- Poznań 5.00 10.32, 13.26, 18.54. 

Inowrocław -Karsznice—Herby Nowe -13.40 
23 15. 

mestonrecie i Váro armie: 


Restauracja i Cukiernia Berendt, Wyborowa 
kuchnia, wyśmienite ciastka. 


penaika, Prowadzi prof, L, Monowid, Jedzenie 


Nowy zastęp podchorążych 
rezerwy 


opuścił mury szkoine 62 p. p. 


W ubiegłą sobotę 62 pułk piechoty Wlkp. 
w Bydgoszćzy obchodził w swych ramach we- 
wnętrznych miłą uroczystość promocji wycho. 
waąnków kursu szeregowych z cenzusem na pod- 
choTążych rezerwy. Kurs ten, — drugi już po 
reorganizacji szkół podchor. rez. — wyszkolił 
zastęp podchorążych rezerwy w liczbie siedem- 
dziesięcju kjłku. * 

Uroczystość promocji, poprzedzoną kilkudnio- 
wemi egzaminami, na których był także obecny 
w zastępstwie d-cy 15 dywizji gen. Thommóe 
d-ca piechoty dywizyjnej płk. dypl. Pomaząń. 
ski — odbyła sję na małym dziedzjńcu koszar 
im. gen. Dąbrowskiego przy ul. Warszawskiej. 

Pluton szeregowych z cenzusem, mających w 
dniu tym otrzymać zaszezytny tytuł podehorąże- 
go rezerwy — ustąwił się pod bronią nawprost 
głównego wejścia do bloku dowództwa. Pod ką. 
tem prostym od plutonu stanęła kompanja cho- 
rągwiana, ną drugiem zaś skrzydle plutonu — 
oficerowie zawodowi oraz. oficerowie rezerwy 
powołani obeenje dla odbycia ćwiczeń. 

O godz. 11,15 grkjestra zagrała marsza puł- 
kowego, oddziały ną komendę d-cy całości, ko- 
mendantą kursu kpt, Bartoszewicza, sprezento- 
wały broń, poczem nastąpiło przyprowadzenie 
chorągwi pułkowej. Wkrótce potem na miejsce 
uroczystości przybył d.ca pułku płk. dypl. Po- 
wierza į adjutant pułku. Po oddaniu honorów 
przed chorągwią — d-ea pułku przeszedł przed 
frontem oddziałów, poczem. zatrzymąwszy się 
nawprost plutonu szeregowych z cenzusem, wy- 
głosił do nich okolicznościowe przemówienie, 
Serdeczne, w prostych, skromnych słowach żoł- 
nierskich ujęte przemówienie zakończył płk, 
dypl. Powierzą apelem dg podchorążych, by w 
praey swej nie ustawąli wpół drogi, lecz: spel- 
njali obowiązki na nich ciążące z tym samym 
entuzjazmem, jak dotychczas, wznosząc wkońcu 
okrzyk na cześć Najjaśniejszej Rzeczypospolitej 
Polskjej, Jej Prezydenta i I. Marszałka Józefa 
Piłsudskiego, 

Zkolei adjutant pułku odczytał nazwiska 
promowanych, a d-ca pułku wręczył podchorą- 
żym dyplomy. 

Na zakończenie odbyła się przed chorągwią 
pułkową defilada, którą odebrał w towarzystwie 
sztabu i koypusu oficerskiego płk. dypl. Powie- 
TZg, 

W sobotę wieczorem — w saląch Kasyna Ofi- 
cerskiego 62 p. p. przy ul. Marsz. Fochą odbył 
się bal podchorążych. 


Nowa ofiara Brdy 


Wczoraj podczas kąpieli w Brdzie utonąl 
21-letni Paweł Magier, zam. w Bydgoszczy przy 
ul. Ks, Skorupki 54. Magier nie umiał pływać 
i potwany prądem na głęboką wodę, poszedł na 
dno, Zwłoki tragicznie zmarłego wydobyto w 
pobliżu kąpielni wojskowej į odwieziono do 
kostnicy przy ul. Szubińskiej. 

Razem z Magierą kąpał się 15-letni Jan 
Cierzniewski, który zauważył dopiero po godzi- 
nie brak kolegi. Cierzniewski zupełnie obojęt- 
nie zabrał ubranie Magiery i odniósł je rodzi- 
com tragicznie zmarłego, oświadczając, że nie 
wie co się z kolegą stało. Na liczne dopiero py- 
tania zrozpaczonych rodziców, Cierzniewski od- 
powiedział, że kąpali się na dzikiej plaży i 
prawdopodobnie syn ich utonął. Zwłoki tragicz- 
nie zmarłego znaleziono przy A, brzegu na 
płytkiej wodzie. rj 


az 


Skrad? w Grudziądzu, a wpadł 


w Bydgoszczy 
przyjechał do Bydgoszczy 
przetrwonić 1000 zł 

Od kiiku dni uwagę władz śledczych w Byd- 
ioszczy zwrócił młody, elegancki mężczyzna, 
który w towarzystwie kobiecem bawił się w lo- 
kalach rozrywkowych, szastając pieniędzmi na 
prawo i lewo, Rachunki piacił z gestem, a dziw- 
ne zachowanie się młodziana zmusiło władze 
śledcze do roztoczenia nad nim czułej opieki, 

Tymczasem wczoraj przyszło do Bydgosz- 
czy doniesienie z Grudziądza, że jedną z tam- 
tejszych firm okradł- niejaki 22-letni Edmund 
Chudziński na 1000 zł. Podejrzenie padło od- 
vazu na bawiącego w restauracjąch bydgoskich 
nłodzieńca, który czując się śledzonym, prze- 
niósł się do restauracyj położonych ną bocznych 
ulicach miasta. 

Kiedy wczoraj Chudziński bawił się jak naj- 
lepiej wraz z swoją przyjaciółką Heleną Gro- 
chowską w jednej z restauracyj pnzy ul. Jezu- 
ickiej, wkroczyła nagle policja i „obiecującego 
młodzieńca zakutego w kajdany odprowadziła 
do aresztów policyjnych. Tutaj okazało się, że 
przypuszczenia policji były słuszne. Przy Chu- 
dzińskim znaleziono już tylko około 300 zi. Re- 
sztę skradzionych pieniędzy przetrwoni! na hu- 
lankach ı pijatyce. Chudzińskiego odstawiono 
do dyspozycji władz śledczych w Grudziądzu. 


y 
' 


CZWARTEK, DNIA 15 LIPCA 1934 R. 


Trzej lekarze bydgoscy pod zarzutem odmówienia 
pomocy zatrutym Klewiczom 


W związku z tragiczną śmiercią 19-let- 
niego Franciszka Klewicza od zatrucia sar- 
dynkami, władze śledcze Bydgoszczy 
wszczęły dochodzenia przeciwko trzem 7na- 
nym lelkarzom: dr. W., dr. R. i dr. F. o nie- 
udzielenie pomocy ś. p. Fr. Klewiczowi oraz 


jego rodzicom, którzy również ulegli zatru- 
ciu. 

Wiadomość o wszczęciu dochodzeń prze- 
ciwko trzem lekarzom wzbudziła w Byd- 
goszczy zrozumiałe zainteresowanie. 


Bestjalski napad na kasjerkę stacji kolejowej 
w Lidzbarku 


Ofiara napadu zmarła w szpitalu 


W nocy z poniedziałku na wtorek doko- 


nano w Lidzbarku bestjalskiego napadu ra- 
'bunkowego, ofiarą którego padła kasjerka 
stacji kolejowej Lidzbark-Miasto, Cecylja 
Biernacka. 

Kasjerka wracała z pracy z dworca ko- 
lejowego około godz. 2,30 w nocy do domu. 
W pewnym momencie dopadł ją jakiś, nie- 
znany dotychczas sprawca, wymierzając jej 
potężny: cios tępem narzędziem w głowę. 
Biernacka 


straciła przytomność i upadła | 


na ziemię, zalewając się krwią. Bandyta 
tymczasem chwycił jej torebkę zawierającą 
około 20 zł. gotówki i klucze od poczekał- 
ni dworcowej, poczem zbiegł w nieznanym 
kierunku. 

Ofiarę napadu przewieziono do szpitala 
w Brodnicy, gdzie mimo zabiegów lekar- 
skich zmarła w godzinach rannych. Policja 
rozpoczęła energiczny pościg za zbrodnia- 
trzem. 


Śmierć kapłana w nurtach Wdy 
Ks. prob. Zelazny z Osia utonął podczas kapieli 


Ciężki cios dotknął parafję w Osiu pow. 
świeckiego przez tragiczną Śmierć jej duszpa- 
sterza ks. proboszcza Marcelego Żelaznego. 
Ks. Żelazny udał się w ub. poniedziałek wraz 
z bratem, majorem W. P., który bawił u niego 
w gościnie, na brzeg Wdy, aby zażyć w upal- 
ny dzień kąpieli. 


W trakcie kąpania się kapłan znalazł się 


na głębszej wodzie i zaczął tonąć. Borykanie 
się z żywiołem trwało bardzo krótko i zanim 
brat zdołał mu przyjść z pomocą, ks. Żelazny 
poszedł na dno. 

Mimo natychmiastowego dobe zwłok 


przez brata i pomocy lekarskiej, z którą po- 
Śpieszył lekarz, dr. Korpolewski z Osia, nie- 
szczęśliwego kapłana nie udało się przywrócić 
do życia, gdyż — jak stwierdzono — uległ on 
atakowi serca, co było bezpośrednią przyczy- 
ną śmierci: 

Śp» ks. prob. Żelazny liczył lat 45, mając za 
sobą przeszło 20 lat pracy na niwie duszpa- 
sterskiej. Dziś, w środę nastąpi eksportacja 
zwłok tragicznie. zmarłego do kościoła paraf- 
jalnego w Osiu, w czwartek zaś o godz. 10-ej 
rano — pogrzeb. 


— Nocny dyżur aptek: Od dnia 14—20 8. 
34 r. dyżurują: apteka „Pod Koroną'', ul. Wy- 
bieckiego 39, tel. 137, i apteka „Pod Gwiazdą'', 
ul. Chełmińska 26, tel. 399. 


REPERTUAR KIN 

= „Apollo** — wyświetla melodyjną operetkę 

pt. „W małej kawiarence''. Upojne melodje we- 

dług znąnej piosenki są rewelącją tego filmu. 

Nadprogram: Najnowszy tygodnik Paramontu. 

„Gryf“, arcydzieło filmowe p. t. „Madame 

Dubarry“, w rolach głównych Werna Talmad- 
ge i Konrad Nagel, 


Poza tem nadprogram: Tygodnik Foxa, kto- 
Fnformator 


nika PAT'a, 
„Orzeł: — oj Ek 
dla przyjezdnych | 
w Srudziądzu 
POLECAMY HOTELE, RESTAURACJE i KA- 
WIARNIE: 


„Królewsk; Dwór'*, Rynek 3/4 najwspanialszy 
hotel Pomorza, pierwszorzędną restauracja, 
kawiarnia i winiarnia. 

„Hotel Centralny'', Plac 23 Stycznią 12 — so- 
lidna restauracja garaż. 


POLECAMY FIRMY: 


Apteka pod „Lwem‘*‘, uł. Pańska, poleca się 
Szanownej Publiezności. 

„£neznik** (Franciszek Lietz, Plac 23 Stycznia 
21) poleca ne dogodnych warunkach rowery 
maszyny do szycia, radjo-odbiorniki, patefo- 
ny, kuchenne naczynią aluminjowe, wyżymacz 


Z miasta 


— Odbierajcie swe obligacje Pożyczki Na- 
rodowej, Urząd Skarbowy w Grudziądzu komu- 
nikuje wszystkim subskrybenitom Pożyczki Na- 
rodowej, którzy w terminie do 5 marca wpłacili 
całą należność za subskrybowane obligacje; aby 
— o ile tego dotąd nie uczynili — zgłosili "ię 
osobiście po odbiór obligacyj w tych placów- 
kach, w których w swoim czasie złożyli deklara- 
cje i wpłacali odnośne raty pożyczki, Odbiorcy 
obligacyj, którzy nie są, znani danej placówce 
subskrybcyjnej, winni się legitymować, Sub- 
skrybenci, którzy mają do odebrania obligacje 
w kasie I, Urzędu Skarbowego, otrzymali oso- 
bne wezwanie do ich odbioru w oznaczonym 
terminie, 

— Skecja Spożywcza przy Towarzystwie 
Kupców Samodzielnych w Grudziądzu na wczo- 
rajszem posiedzeniu w lokalu „Piwiarnia Oko- 
cimska" pod przewodnictwem prezesa Sekcji 
Bernarda Krefta zajęła sie sprawą wspólnego 
zakupu oraz akcją zwalczania nielegalnego han- 
dlu domokrążnego i małych tar$ów, 


— Ćwiczenia terenowe odbędzie miejscowy 
Związek Rezerwistów w najbliższą niedzielę, 
dn, 22 bm., wyruszając w sile 100 rowerów dro- 
śą przez Klinczkowo, Paparzyn, Wabcz, Stolno, 
do Chełmna, Tam rozegrany zostanie mecz w 
piłkę nożną z drużyną Korpusu Kadetów, Rowe- 
rzyści powrócą szosą nizinną przez Wymiary i 
Szynych, 

— Na plaży nadwiślańskiej po drugiej stro- 
mie Wisły przewinęło się dotąd w tegorocznym 
sezonie przeszło 4,000 ludz:. 

— „Dzień Działkowca Pomorskiego”, W spra- 
wie organizacji „Dnia Działsowca”* jedzie w 
tych dniach służbowo do Torunia prezes Związ- 
ku Pomorskiego, p, insp. Wodwud, poczem zo- 
stanie wyznaczony termin posiedzenia zarzą- 
dów wszystkich miejscowych Tow, Ogrodków 
Działkowych celem ustalenia programu święta 
„Dnia Działkowca Pomorskiego”, 

— Miejskie Osiedle Ogródków i Domków, 
Na wczorajszem posiedzeniu działkowców, od- 
bytem na terenach Osiedla pod przewodnic- 
twem prezesa płk, Żaboklickiego, wygłosił p. 
insp, Wodwud referat o „Dniu Działkowca Po- 
morskiego”, 

— Poziom wody na Wiśle podniósł się w o- 
statnich dniach o dalsze 25 em, wykazując o- 
becnie stan 1,25 m, ponad normę, Tendencja w 
dalszym ciągu zwyżkowa. 

— Na odpust do Świecia Matki Boskiej Szka. 
plerznej wyjechać można naidogodniej i najta- 
niej parostatkami „Vistuli” — w najbliższą nie- 
dzielę, dn, 22 bm,; przejazd kosztuje tylko 80 
gr, w obie strony, Jedyna trudność, to wysia- 
danie ze statku w Świeciu, gdyż ogromna mieli- 
ena tamuje normalne przybijanie statków do 
brzegu, 

— Dyrektor „Caritasu”, ks, Liss rozpoczął 
trzytygodniowy urlop wypoczynkowy. Dzięki za 
stępstwu praca „Caritasu” rozwija się normai- 
nie, Biuro zjednoczonych towarzystw charyta- 
tywnych mieści się nadal przy ul, 3 Maja ar, 17, 

— Do Bydgoszczy na miedzielne regaty 
wszechpolskie (dn, 22 bm,) najlepiej wyjechać 
można z wycieczką, organizowaną 
Grudz, Tow, Wiośl, „Wisła“, Przejazd w obie 
strony kosztuje dla członków 2,50 zł,, dla nie- 
członków zaś 3 zł, Nabywajcie bilety już w 
przedsprzedaży w księgarni Bażańskiego przy 
ul, Starej, 

— Wędrowny krzyż na rok 1934-35 za uzy- 
skanie aajwiększej ilości punktów przy nie- 
dzielnych zawodach strzeleckich Związku 
Podofic. Rez. zdobył p. Kozłowski. 


— Egzaminy wstępne do Państw. Średn. 


Szkoły Roln.-Hgdowlanej odbędą się poraz wtó-, 


ry i to przed rozpoczęciem nowego roku szkol- 
nego. Dokłądny termin podąmy w swoim cza- 
sje 

Państw. Odzn. Sport. Ostatniej niedzieli 
stanęło na Boisku Miejskim 40 członków „G. 
K. S. przy Pepege', aby zdobyć: wzgl. odno- 
wić P. O. 8. Z pośród nich 27 zdołało zdobyć 
oznakę w niedzielę, reszta dokonała tego we 


przez, 


Akcia ogródków działkowych 
w Tucholi 


Wśląd za Grudziądzem, Toruniem, Działdo- 
wem Chełmnem į; Wąbrzeźnem, pośpieszyła rów- 
mież "Tuchola, aby w myśl zaleceń Pana Woje- 
wody Pomorskiego powołać do życia T-two O- 
śródków Działkowych i Małych Osiedli Pod- 
miejskich W tym celu odbyło się w tych 
dniach konstytucyjne zebranie, zwołane do sali 
posiedzeń Rady Miejskiej przez p. burmistrza 
Sagonowskieśo. 

Na zebraniu obecny był p. starosta Hryniew- 
ski z małżonką, przybyła również p. rejencina 
Piskozubowa, ławnicy i radni, urzędnicy i bez- 
robotni, dla których specjalnie przeznaczone są 
tego typu ogródki, Referat na temat doniosłości 
idei -ogródków działkowych na Pomorzu wygło- 
sił p. insp, Wodwud z Grudziądza, W dyskusji 
wszyscy uznali potrzebę powołania do życia no- 
wego 'T-twa. 

W powiecie tucholskim już założono 242 
działek dla najbiedniejszych rodzin. Na czele 
nowego T-twa stanął jako prezes p. burmistrz 
Saganowski. Miasto rozporządza chwilowo 10- 
morgową przestrzenią, wydziełoną na działki 
lecz czynione będą starania, aby uzyskać dal- 
sze na ten cel obszary. 


x listów do Redakcji 


O unormowanie cen na statkach 

Towarzystwo Żeglugi Rzecznej „Vistula”, tak 
przez swą centralę w Warszawie, jak przez swe 
liczne oddziały we wszystkich ważniejszych o- 
środkach wzdłuż Wisły, robi "wszelkie możliwe 
wysiłki, aby zadowolić publiczność, jadącą otat- 
kami Wisłą do morza polskiego i zpowrotem. 
Statki w miarę możności kursują regularnie zgo- 
dnie z opublikowanym rozkładem jazdy, o ile 
tylko stan wody i znajdujące się w rzece mieliz- 
ny na to pozwalają. Przejazd pasażerów i prze- 
wóz towarów jest tani, obsługa, kapitanowie, 
sternicy i marynarze są w odnoszeniu się do 
publiczności bardzo grzeczni, Zdawałoby się 
więc, że na naszych statkach rzecznych jest 
wszystko w najlepszym porządku ` 

Niestety przy wszystkich zaletach, jest rów- 
nież į odwrotna strona medalu: na” niektórych 
statkach ceny za napoje i jedzenie są umiarko- 
wane, na innych natomiast, szczególnie luksu- 
sowych, panuje formalne zdzierstwo. Ceny są 
wyśrubowane, towar mierny i podawany w mi- 
niaturowych poncyjkach. Skutek jasny i natu- 
ralny: pasażerowie omijają bufet na statku, a 
wykorzystują postoje w Płocku, Włocławku, 
Torumiu, Tczewie, aby posilić Się w restaura- 
cjach danych miast. 

Poruszam tę sprawę, pragnąc, aby dobre 
imię „Vistuli” nie ucierpiało z winy kilku wy- 
zyskiwaczy, którzy mie biorąc względu na jadą- 
cą publiczność, dążą jedynie do szybkięg 
wzbogacenia się. Mam nadzieję, że głos ten, 
będący wyrazem opinji ogółu pasażerów, zo- 
stanie przez „Vistulę'* wzięty pod uwagę i spo- . 
woduje zbadanie tej sprawy oraz usunięcie po- 
nuszonych niedociągnięć, 


Turysta. 
Po DORAE ECT TTE SBC KZ RAONĘ BZRZE WWE A, 


wtorek. Pływanie odbędzie się «w przyszla 
niedzielę w pływalni 64 p. p. o godz. 7 rano, a 
następnie o godz. 9 rano strzelanie na strzel- 
nicy garnizonowej, 

= Próba samobójstwa — czy nieszczęśliwy 
wypadek? Leon Wolgram, lat 21, (Kościelna 
19) spadł z okna drugiego piętra domu nr. 7. 
przy ul. Zamkowej na bruk. Prócz złamania 
sobie lewej nogi innych obrażeń nie odniósł i 
został odstawiony do Szpitala Miejskiego. Ży- 
ciu jego nie zagraża niebezpieczeństwo. Nie 
jest jeszcze wyjaśnione czy Wołgram wysko: 
czył z okna w celach samobójczych, czy też 
wypadł przez nieuwagę. 

— Automatyzacja telefonów postępuje w 
Grudzjądzu raźno naprzód przez ustąwianie w 
tej chwilj automatów dla obsługi lokalnej 1 
międzynarodowej. Prace te zostaną ukończon” 
prawdopodobnie w letnich miesiącach, tak, że 
centralo automatyczna zostanio oddana do użyt- 
ku abonentów już jesienią. 

== Łazienki pełne! Rojno i gwarno w tych 
rozsłgnecznjionych, pięknych dniach wakącyj 
nych we wszystkich miejscowych publicznych 
łazienkach: tak przy ul. Trynkowej, jak w pły- 
waln; miejskiej na Wiśle oraz 64 p. p. W pb- 
walni przy ul. Młyńskiej odbywa się dla pań 
i panów codziennie nauka pływania od godz. 
16—20, 

-f Kurs statków na Wiśle. Dnia 16 bm. mi- 
nęły grudżjądzką przystąń „Vistuli'* statki, w 
drodze do Tczewą „Francja'* i „Pośpieszny'*, 
oraz: w drodze do Warszawy „Batory'', „„Het- 
man‘“ i „Belgja'', zabierając 220 pasażerów, po- 
Zzgtem 22 ton ładunku. 

— Co, komu i jak skradziono? — Opony i 
części rowerowe wart. 215 zł. ze skłądu Jąna 
Szymańskiego (Ogrodowa 5), garderobę z mie- 
szkania Jerzego Szmęchelg Mar. Focha wart 
1.500 zł. 250 kg. kartofli z wozą Wojciecha Flo- 
rą Z Zjelnowa tut. pow., portmonetkę 7 
zawart. 16 zł, z kieszeni podcząs targu Kazj- 
mierzowj Wolkowowj z Małego Tarpna, — wa- 
lizkę z garderobą Karolowi Mortąsowi z War- 
szawy (sprawcę ujęto i po odebraniu skradzjo- 
nych rzeczy odstawiono do miejscowego Sądu), 
— rower szeregowemu Antoniemu Trylińskiemu 
z 16 P. A. Leu. 


Si <dzeniu Krakowa, zwiedzą 


CZWARTEK, DNIA 19 LIPCA 1934 R. 


Poznań 


. WYCIECZKA KSIĘŻY CZESKICH, którzy 
przybyli do Polski celem zapoznania się z wa- 
żniejszemi ośrodkami pracy społecznej w Pol- 
sco — bawi od kilku dni w Poznaniu. Wyciecz- 
ka zwiedzi także Warszawę, Częstochowę i Kra- 
ków. 

ŚWIĘTOKRACTWO W KAPLICY KATE. 
DRALNEJ. Parę bczwartościowych kamieni- 
imitacji skradli niewyśledzeni sprawcy z koron 
zdobiących głowy posągów Mieczysłąwa I. i Bo- 
lesława Chrobrego. Posągi te, jak wiądomo, zdo- 
big kaplicę katedralną. 


Katowice 

11 PROFESORÓW UNIWERSYTETÓW JA- 
ZOŃSKICH I RILKU STUDENTÓW, po odwie- 
Śląskie huty i ko- 
palnie. 

Łódź 

PIORUN ZABIŁ Adama  Borzeljńskiego, 
mieszkańca wsi Borkowa Wola pod Łodzią. 

PO TRZYTYGODNIOWYM STRAJKU robo- 
tników sezonowych, wczoraj ną wszystkich od- 
cinkąch robót miejskich podjęta zostąła nor- 
malia praca. Robotnicy przystąpili do pracy 
na warunkach, ustalonych przez komisarzą m. 
Łodzi. 


zakopane 


WYCIECZKA ANGLIKÓW bawi od kilku 
dni w Zakopanem. Wycieczką odbywa podróż 
luksusowym autobusem po Europie. Autobus 
ten, zwracający powszechną uwagę wyglądem 
i napjsem „London, Paris, Nizzą'* przybył do 
Zakopanego z Czechosłowacji. Wczoraj gofcie 
zrobili wycjeczkę do Morskiego Oka. 


Tarnepol 

POŚWIĘCENIE NOWOWZNIESIONEGO 
KRZYŻA ku czej poległych w obronie Państwą 
odbyło się w Wiśniowczyku, w pow: przemy” 
Ślańskim. Krzyż ufundowągny został przez Zwią. 
zek Strzelecki w Wiśnigowezyku. W. uroczysto- 
ściach wzjęłą tłumny udział udział ludność miej- 
scówa i ząmiejscowa, przyczem zwracałą uwagę 


-obecność znacznej lezby Rusinów. Stawiły się 


także okoliczne oddziąły Związku Strzeleckiego. 
Poświęcenia krzyża dokongli dwaj grecko-kato- 
licey księża Emil Wrong z Wiśniowczyka į Ma- 
ksym Bątierydza z Ciemierzyniec.  Okoliezno- 
ściowo przemówienie wygłosił w języku ruskim 
ke. Wrona, podnosząc, że przypadł mu zaszczyt 
poświęcenia krzyża wniesionego ku czej pole- 
głych bohaterów nąrodu polskiego. 
Kkublim 


HURAGANOWA BURZA przeszła nad Lubli. 
uem i okolica.. Burza wyrządziła w mieście zna- 
czne szkody, przerywając szereg robót prowa- 
dzonych z Funduszu Pracy. W całej okolicy, 
jak również w szeregu powiatów, przerwano 
żniwa. Ulewne deszcze zagrażają zbiorom. 

BESTJALSKI MORD. Na polach wsi Wi- 
Śniowce pod Chełmem doszło do krwawej bój- 
ki na tle porachunków osobistych, w czasje 
której Wasil Maszczuk pobił ciężko Jakóba Zu- 
ząńskiego, poczem. przy pomocy swej żony rzucił 
CZ OG EE TETEE 


Czechosłowacko-polska taryfa 


portowa została uzupełniona 


Z dniem 9 lipca br. włączono do czechosło- 
wacko-polskiej taryfy portowej orzechy ziemne 
i nasiona buraków cukrowych; z dniem 12 lipca 
b. r. żelazne rury izolacyjne (tar. 104), dolomit 
palony, także mielony (tar, 126), mięso wie- 
przowe (tar, 163), siarczan żelaza (tar. 182), me- 
lasẹ (tar, 283), orzechy kamienne (tar. 284). 


JAMES O. CURWOO 


— Śmiej się zawsze, ilekroć jesteś w 
niebezpieczeństwie! — mawiał niegdyś 
Donald Mac Rae, i Pietrek usiłował w 
danej chwili wprowadzić w czyn słowa 
ojca. Do twarzy przylgnął mu szeroki 
uśmiech. . 

— $tłukę cię zaraz na kwaśne jabłko! 
— oznajmił wesoło. — Jesteś babski wo- 
jak! Umiesz tylko wojować z kobieta- 
mi! Pozatem masz krótki oddech, i już 
cię zadyszka męczy! Ja wcale przed to- 
bą nie uciekałem! Ja cię tylko prowa- 
dziłem wślad za sobą! 

Aleck stał oszołomiony, łapczywie 
chwytając ustami powietrze. Poprostu 
nie mógł uwierzyć, by dzieciak o tyle od 
niego mniejszy, posiadał tak daleko po- 
sunięta bezczelność. A Pietrek drwił: 

«— Babski wojak! I'asa sadła! Dosta- 
niesz wnet takie łanie, że będziesz błagał 
miłosierdzia! 


Wreszcie Pietrek skoczył. Ruchy 
miał szybkie i celowe. Pięści drobne, 
lecz twarde., Oddech równy. Dopadł 


przeciwnika, zanim tamten spostrzegł co 
"ię dzieje. 

Pierwszy cios wymierzył w żołądek; 
Aleck stęktgi, a potem zawył z bólu wy” 
machując rękami naoślep, Pietrek dosie- 


A POSEN RE NE 


(Autoryzowany przekład Jerzego 


go do torfowiska, gdzie Zuząński utonął. Policja | uderzenia piorunu spłonęło 18 bundyków wraz z 


aresztowała zbrodniczych małżonków. 


Białystok 

SKUTKI BURZY. W ecząsie burzy, połączo- 
nej z gwałtowną ulewą, jaka onegdaj przeszła 
nad Białymstykiem j okolicą, styumienjie wody 
wyrządziły wiele szkód, wdzierając się do pi- 
wnie kilku domów w Białymstoku.  Wichurą 
obaliła kiika paykanów i połamałą szereg drzew. 
We wsj Krzywą w pow. białostockim z powodu 


jnwentarzem martwym i częścią żywego. 


Luck 

ZJAZD STRZELCÓW PODOKRĘGU WO. 
ŁYŃSKIEGO obradował w Łucku. W zjeźdzje 
wzjęli udział liczni delegąci z wszystkich powia- 
tów wołyńskich i zaproszeni goście. Po wy- 
słuchaniu sprawozdań, odbyły się wybory władz, 
na czele których jąko prezes stanął senator A. 
Stąniewiez. 


ZNÓW REKORD ŚWIATA. 


Słynna pływaczka holenderska > rekondzist- 
ka świata, Villie den Ouden, ustanowiła nowy 
rekord światowy na 400 m, stylem dowolnym 
— 5:16 sek, 


MORSKA PODRÓŻ POLSKICH KAJAKARZY, 


Dwaj członkowie Krako wskiego Klubu Ka- 
jakowego, Świtalski i Chałupnik przybyli do 
Aten z małym składakiem wagi 30 kg, na któ- 
rym zamierzają odbyć podroż morską, 


Po gałatwieniu formalności paszportowy ch. 
kaiakarze polscy wyruszyli v portu Pireus, kie- 
rując się w stronę archipeiagu greckiego, stąd 
do Smyrny, Podróż ma trwać miesiąc, 


ZAWODY NIEMIECKIEJ POLICJI W LEKKO- 
ATLETYCE. 
W Magdeburgu odbyły sę w niedzielę lek- 
koatletyczn: mistrzostwa policji niemieckiej, 
Cytujemy ważniejsze wyniki: 400 m, —- Paa- 
sche 49,9 sek., wdal — Biebach 728 cmt., ku'a 
— Wölke 15.52 m, 


Programy radjowe 
CZWARTEK, 19 LIPCA 
Radjostacja warszawska. 

6,30 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze". 6,35 
Muzyka (plyty). 6,38 Gimnastyka. 653 Muzy- 
ka (płyty). 7,05 Dziennik poranny. 7,10 Muzyka 
poranna (płyty). 7,20 Chwilka pani domu, 7,25 
Program na dzień bieżący, 7,30 Rozmaitości. 
11,57 Sygnał czasu z Warsz. Obserw. Astr. 12,00 
Hejnał z Krakowa. 12,03 Wiadomości meteor. 
12,05 Codzienny Przegląd Prasy Polskiej. 12,10 
Muzyka popularna (płyty). 13,00 Dziennik po- 
łudniowy. 13,05 Audycja dla dzieci młodszych 
w wyk. 7-letniej Olgi Schatnerówny. Transmi- 
sja że Lwowa. 13,20 Koncert Zesp, Fronta i 
Ferszko 14:00 Wiadomości o eksp, polskim. 
14,05 Wiadomości gospodarcze, 16,00 Muzyka 
baletowa (płyty). 17,00 „Skrzynka pocztowa” 
-— omówi dr. M. Stępowski. 17,15 Recital for- 
tepianowy O. Koschesa. 17,45 Pieśni amery- 
kańskie w wyk. J, W, Kay-Kuczyńskiej, Akom- 
panjament L. Urstein, 18,00 „Jaja, produkt po- 
Żywny i tani" — wygl. p, A. Masłowiczówna 
(pogadanka). 18,15 Słuchowisko ze Lwowa. 
19,00 Rozmaitości. 19.10 Prośram na dzień na- 
stępny. 19,15 Recital z Wilna, 19,40 Utwory 
skrzypcowe w wyk, E, Umińskiej (płyty). 19,50 
Wiadomości sportowe. 20,00 „Myśli wybrane”. 
20,02 „Przegląd teatralny". 20,12 Muzyka lek- 
ka w wyk. Ork, P, R. pod dyr. Z.-Górzyńskie- 
go z udz. M. Karwowskiej (śpiew). Akompan- 
jament prof, L, Urstein, 20,50 Dziennik wie- 
czórny. 21,00 Transmisja z Gdyni capstrzyku 
Marynarki Wojennej. 21,02 „Kącik dla mlo- 
dzieży wiejskiej” — wygł. inż, Z. Kobyliński, 
21,12 Koncert popular. Wyk.: Ork. symłonicz- 
na P. R. pod dyr, Z. Górzyńskiego i St, Roy, 
tenor — transm. z Poznania, 22,00—22,15 „Pru- 
sy Wschodnie wczoraj, dziś i jutro* — wygl. 
red. St. Poraj. 22,15 Muzyka tan. i lekka (pły- 
ty). 23,00—23,05 Wiadomości meteorologiczne 
dla komunikacji lotniczej. 

Najciekawsze audycje innych radjostacyj, 

16,00 Poznań. Koncert solistów. 

16,00 Wilno, „Szalapin” — słuchowisko mu- 
zyczne, 

1700 Wilno. „Messire Thadee' — reportaż 
z uroczystości Mickiewiczowskich w Paryżu A. 
Bahdziewicza. ć 

18,15 Lwów. „Cudowny połów“, słuchowi- 
sko wg. Franka Nospera 

19,00 Wilho. „Kwoka, herod-baba, czy tylko 
kobieta“ — felj. wyśł. p. J. Zapaśnik, 


P OO aE E E | A E AAA ET O S T AB a i AE WODA NA a ADS 


— O A 0 e a 


19,15 Wilno, Recital organowy prof. Wł. 
Kalinowskiego. 

20,45 Rzym. Wieczór operowy: 

21,00 Wiedeń. Koncert symioniczny. 

21,02 Kraków. Pogadanka sportowa: „Czem 
jest slalom kajakowy?". wygł. p. St. Olkusznik, 

22.05 Kopenhaga. Koncert symfoniczny. 


ŚRODA, 18 LIPCA 
Radjostacja warszawska, 


6,30 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze". 6,35 
Muzyka (płyty). 6,38 Gimnastyka. 653 Muzyka 
(płyty). 7,05 Dzien. poranny, 7,10 Muzyką po- 
ranna (płyty). 7,20 Chwilka pań domu. 7,25 Pro- 
gram na dzień bieżący 7,30 Rozmaitości. 11,57 
Sygnał czasu z Warsz. Obserw, Astr, 12,00 Hej- 
nał z Krakowa. 12,03 Wiadom. meteor, 12,05 
Codz, Przegl. Prasy Polskiej, 12,10 Koncert z 
Poznania. 13,00 Dziennik południowy. 13,05 Mu- 
zyka symfoniczna (płyty). 14,00 Wiadomości o 
eksporcie polskim. 14,05 Wiadomośc; gospodar- 
cze. 16,00 Muzyka lekka, Wyk: Ork. Teatru 
„Hollywood“ pod dyr. Zdz, Górzyńskiego, oraz 
duet wokalny J. Gabla.i A, Fleischera — trans- 


misja ze Lwowa. 17,00 Audycja dla dzieci: „Nie 
sztuka patrzeć — widzieć sztuka” (z wakacyj 
młodego przyrodnika) — wygl. p. St. Sumiński 
(pogawędka). 17,15 Koncert Chóru A. Zarem* 
by. Polskie pieśni ludowe w układzie Al. Zarem- 
by, 17,45 Recital z Poznania. 18,00 „Książka i 
wiedza” (odczyt), 18,15 Orkiestra Dinicu (pły- 
ty). 18,45 „O kulturze dnia powszedniego” — 
wygłosi p. St. Kuszelewska-Rayska (pogadanka). 
18,55 „Życie kulturalne i artystyczne stolicy". 
19,00 Rozmaitości. t9,10 Program na dzień na- 
stępny. 19,15 Recital z Krakowa. 19,40 Muzyka 
(płyty), 19,50 Wiadomości sportowe. 20,00 „My- 
śli wybrane”, 20,02 Feljeton aktualny, 20,12 Ze- 
spół Oskiestry Edith Lorand (płyty). 20,50 
Dziennik wieczorny. 21,00 Transmisja z Gdyni 
capstrzyku Marynarki Wojennej. 21,02 „Skrzyn- 
ka pocztowa rolnicza” omówi inż, W. Tarkow- 
ski. 21,12 Pieśni w wyk. J. Tisserant (msopran). 
Przy fortepianie L. Urstein, 21,30 Recital for- 
tepianowy Z, Dygata. 22,00 „Polowanie na zają- 
ca”, fragm.. z książki M. Wańkowicza p. t. 
„Szczenięce lata“ (Kiwadr. literacki), 22,15 Mu 
zyka taneczna z hotelu „Europa w Ciechocin- 
ku. 23,00—23,05 Wiadomości meteorologiczne 
dla komunikacji lotniczej. 


Najciekawsze audycje innych radjostacyj. 


15,15 Daventry. Końcent symfoniczny, 

17,30 Moskwa (Stalin), Koncert symfoniczny 
pod dyr. Grzegorza Fitelberga, 

17,45 Poznań. Recital śpiew. W. Kędziorów- 
ny. 

18,55 Poznań. „Facecje przyrodnicze". Po- 
gadanka p. t „Soja — roślina, która daje sto 
potraw” — wygl. dr, J. Rzóska, 
A 19,00 Katowice, Stefan Gątarski: „Rysie gnia 
zdo 


19,15 Kraków. Recital skrz. prof. St. Miku- 
szewskiego. 
5 20,12 Wilno. Pieśni sentymentalne w wyk. 
iHi 
20,15 Budapeszt, „Cyganerja" — opera Pu- 
cciniego (tr. z Ogrodu Zoologicznego). 

20,45 Paryż. Koncert symfoniczny. A 

20,45 Strasburg. Koncert muzyki wiedeńskiej 
pod dyr. Jana Straussa. 

20,45 Rzym. „Isabeau“ —— opera Mascagniego. 


CUDA AMERYKAŃSKIEGO OLBRZYMA 


Jak donosiliśmy juź, w Ameryce wybudowa= 
no 500 kilowatową stację nadawczą, która roz- 
poczęła już swą działalność. Energja elektrycze 
na, którą zużywa stacja, wystarczyłaby do o- 
świetlenia miasta o 150.000 mieszkańcach. Na 
stacji nadawczej zainstalowano 12 stukilowato= 


| wych lamp katodowych, pozatem czynnych jest 


innych 60 lamp różnych typów i wielkości. 


Niedola radijosłuchaczy na prowincji 


Każdy radjosłuchacz, posiadający odbior- 
nik detektorowy, a zwłaszcza lampowy, powi- 
nien nietylko dokładnie zapoznać się z obsłu- 
ga swojego aparatu, lecz z jego budową oraz z 
zasadą działania. Nie można wprawazie wy- 
magać od radjosłuchaczy, których zasadniczo 
interesuja wyłącznie odbierane audycje, aby 
przystąpili do gruntowngo studjowania zasad 
radjotechniki w serokim akresie, lecz ogól- 


ne podstawy działania raacjoaparatów powin- i 


ny być im znane, zwłaszcza w wypadkach 
drobnych uszkodzeń  (nadłamania sznurów 
bateryjnych, głośnikowych, wyładowania ba- 
terji i t. p.) aby mogli sobie poradzić sami. 
Krajowa literatura radjoamatorska zawierają- 
ca najpotrzebniejsze wskazówki dotyczące 
obsługi odbiorników jest bardzo uboga, a już 
od kilku lat rzacko ukazują się nowe podręcz- 
niki z dziedziny radjotechniki. 

O ile mieszkańcy większych miast mogą 


€ 


Marlicza) 


gnął kułakiem nosa, jednego oka i ust. 
Był rozjuszony niby szerszeń. Łomotał 
pięściami jakby to były młotki; na 
Alecka nie spadła nigdy dotąd taka na- 
wała razów. Stracił resztkę tchu, bro- 
czył krwią z nosa i ust. Nowy cios w 
żołądek wydarł mu nowy jęk. Gdyby 
Pietrek zdołał zachować podobne tempo 
w ciągu dalszych pięciu minut, przegra- 
na Alecka Curry nie ulegałaby najmniej- 
szej kwestji. 

Lecz Pietrek wyładował całą prawie 
energię w początkowem natarciu. Wal- 
czył z bryłą mięsa, którą nie tak łatwo 
było powalić. Aleck trzepotał się i sapał, 
mając twarz i koszulę umazaną krwią. 
Gęba mu zapuchła. Mimo to trzymał się 
na nogach dość pewnie, A Pietrek tra- 
cił siły. Musiał już chwytać ustami po” 
wietrze, Uderzył jeszcze poraz ostatni, 
prosto w zbrzęknięte wargi, i coś się w 
nim załamało wewnątrz. 

Grubas opasał go ramionami, i ra- 
zem grzmotnęli o ziemię. Pietrek leżał 
na spodzie, zupełnie jak wtenczas, gdy 
go ocaliła interwencja Mony. Tylko że 
teraz Mony nie było wpobliżu. Nie było 
nawet Pączka, by 


ponad nim. Ależ go oporządził! Jeszcze 
minuta, lub dwie, i tłuścioch poddałby 
się niewątpliwie! 

Chwilę wypoczywali obaj, nabierając 
tchu. Potem Aleck począł grzmocić 
Pietrkiem o ziemię, przygniatając go ca- 
łym swym ciężarem. 

— Mam się wreszcie! — charczał — 
Mam cię! | 


Pietrek nie matnował energji na pró- 
żne wyzwiska. Pojmował doskonale, że 
byłoby rzeczą daremną usiłować zrzucić 
ten ciężar, tembardziej, iż w danej chwi- 
li rozporządzał tak nikłym zasobem sił. 
Całą uwagę skupił zatem na osłanianiu 
własnej twarzy. Aleck, zziajany, wypo- 
czywał co chwila, a ledwo odzyskawszy 
nieco oddechu trwonił go znów na obel- 
gi lub przekleństwa. 

— Jestem fasą sadła, hę? — pytał. — 
Mam krótki oddech, hę? Umiem się bić 
tylko z dziewczynkami, co? Masz, masz, 
masz! Wrzeszcz że teraz, wołaj swojej 
lubej, żeby ci pomogła!... 

Milkł, gromadząc siły do nowej tyra- 
dy. A Pietrek z każdą chwilą czuł się 
coraz słabszy i coraz bardziej bezradny. 
Puchi przytem zewsząd. Na jedno oko 
zaniewidział kompletnie. Drugie ocalało, 
gdyż osłaniał ję zgiętym łokciem. Myśli 
miał mętne, lecz zapomniał o bólu, gdy 


chwytając Alecka za łydki. Jedyną po- niem, sięgał po nową groźbę: 


skorzystać z fachowych porad technicznych, 
udzielanych przez większe firmy  radjotech- 
niczne, o tyle mieszkańcy wsi znajdują się w 
trudnem położeniu. Drobne uszkodzenia insta- 
lacji odbiorczej co oczywiście zdarza się na- 
wet w najlepszych aparatach po dłuższym 
okresie pracy, zmuszają często nieświaciomego 
radjosłuchacza do transportowania aparatu do 
najbliższego miasteczka. I tutaj dopiero za- 
czyna się dła właściciela odbiornika istna 
udręka. Brak sił fachowych zwykle jest powo- 


i dem znacznych kosztów, niepotrzebnej „repe- 


ciechę stanowił widok twarzy wroga, tuż | 


uczynić dywersję | Aleck, powodowany genjalnem natchnie- 


racji“ odbiornika, a nawet zupełnego rezygno- 
wania z radja. 

„Uświadomienie“ więc techniczne 
słuchacza i bardziej 
personelu zakładów radjotechnicznych na pro- 
wincji — są czynnikami niezbędnemi dalszego 
rozwoju radjofonji w kraju, 


radio- 


— Zawołam teraz Mony! — wysapał. 


— Niech przyjdzie, niech zobaczy, jak 
cię urządziłem! Jestem fasą sadła, co? 
Masz, masz!... 

Nabrawszy nieco tchu począł w istocie 
wzywać Mony. W rzeczywistości ochry- 
płe jego wołanie nie sięgało zbyt daleko, 
lecz Pietrek miał wrażenie, że rozlega się 
po całej osadzie. , 

— A gdy przyjdzie, triumfowai 
grubas — będziesz musiał przyznać, że 
jesteś zwyciężony, albo ci głowę urwę! 
Tak! 

Siedząc całym ciężarem na szczupiem 
ciele Pietrka, jak na koniu, Aleck wypro- 
stował się, i dalej przyzywał Mony. 
Pietrkowi krew uderzyła do głowy. 
Czyżby Bóg w ten sposób spełniał proś- 
bę małej jego przyjaciółki? A może Mo- 
na nie modliła się wcale, może oszukała 
go tylko? Nie, nie wierzył by dziew- 
czynka potrafiła kłamać!  Modliła się 
spewnością, i to modliła szczerze, to on 
sam jest winien, to on jest zbyt słaby! 

Aleck darł się tak, aż mu twarz spą- 
sowiała. Pietrek przyjrzał mu się kry- 
tycznie jedynem dobrem okiem. Z głę* 
boką radością uczuł naraz, że odzyskuje 
utracone siły. Mimo iż ciężar grubasa 
ugniatał mu brzuch, oddychał prawie 
zupełnie swobodnie. Ach, gdybyż tylko 
mógł wstać, gdyby mógł raz jeszcze się” 
gnąć pięścią tej znienawidzonej, tłustej 
gęby 


(Ciąg dalszy nastąpi) 


fachowe- przygotowanie . 


CZWARTEK, DNIA 19 LIPCA 1934 R. 


x Nadszedł wielki transport 


Ś. p. 


Maksymiljan Polakowski 


konduktor Il. kiasy st. Grudziądz 
zmarł 16 lipca 1934 r. przeżywszy lat 42. 


Z szeregów naszych ubył przedwcześnie sumienny i gorliwy pra: 


X Wiko 8 


E SZKŁA w ZAPRAWY sl 


i kamienne garnki. Ceny fabryczne. 


4 osobowy 


NNA 


_ w Kiermaszu Światowym 
który został przeniesiony na 


cownik, o czem zawiadamia 


zawiadowca stacji 
i pracownicy służby konduktorskiej i stacyjnej. 


Cześć Jego pamięci: 


Eksportacja zwłok odbędzie się w dniu 19. lipca 1934 r. o godz: 
nie 17 z domu żałoby przy ulicy Droga Łąkowa nr. 11, w Grudziądzu, 


t 


Po długich i ciężkich cierpieniach zmari 
$. p. ć 


Mikołai Rusin 


emeryt. major 


który przez kilka lat był naszym najmilszym 
domownikiem i wiernym przyjacielem. 


W nim tracimy nieocenionego towa: 
rzysza. 
Cześć Jego pamięci! 


Rodzina Króhiing 


4067 Rybaki. 


Ea GiRL = 


Loteria Wyścigowa IOU. 


|-sze ciągnienie 26. lipca 


Wylosowane zostaną: 


Główna wygrana á 1000 Gd, 1 4 500, 2 á 200, 
3 4 100, 6 á 50, 15 á 20, 40 á 10, 100 45, 
500 á 2 Gd. razem 668 wygranych ogólnej 
wartości 4,700 Gd. 
Losy są ważne na drugie ciągnienie z główną 
wygraną 2000 Gd. ogólnej wartości wygranych 
7300 Gd. 
Na życzenie wypłata 80% wygranej gotówka 
(wygrana 2.— Gd. wypłacana jest w całości) 


DANZIGER REITERVEREIN 407; 
KZZ AARAA AAA lalala A 


Do akt km. nr. 1230, 1572, 737, 1429, 1513/34/IT. 
OBWIESZCZENIE 


Komornik Sądu Grodzkiego rew. IL. w Gdyni ul. 
Tena nr. 3 ną zasadzie art. 602 k. p. e. ogłasza, że w 
(miu 19 lipca 1934 r. odbędzie się publiczna licytacja 
ruchomości a mianowieje; o godz. 10,30 w Gdyni-Grabó- 
wek pare. Trepnera: 1 bjurko jasne, 1 stolik do mąszy- 
ny do pisania, I aparat radjowy 4 lampowy z głośnikiem 
na prąd. Wartość 350 — zł.; o godz. 12-tej w Gdyni — 
t Leszczynki górne baraki nry. 67: 1 barak z desek. 
Wartość 400,— zł; o godz. 14-tej w Gdyni 4 przed do- 
mem Krauzego: 1 platforma 2-konna. Wartość 350 — 
zł. Wymienione ruchomości oglądać można w dniu li- 
tytacji w miejscu sprzedąży, w czasie wyżej oznaczonym. 

Gdynią, dnia 17 lipca 1934 r. 

Komornik: (—) J. Penk. 


PO 
$ RARHAHRHAHRARA 


4973 


Wszyscy mówią, 


że najtańszy 
yi 


krawat < 


kupisz tylko wprost z fa. | 
bryki Toruń, św. Jakóba 16. 
Co tydzień nowe desenie' 
Ato 
pobuduje składy (sklepy) 
przy dworcu w Gdyni obok 
gmachu Jaworowicza za ode 
mieszkanie. Wiadomość: 
Biernacki, Piotrków, Słoe 
wackiego 23, 4953 


Chevrolet 


6 cylindrową ciężarówkę na 
pojedyńczych kołach w bar: 
dzo dobrym stanie sprzeda 
tanio Tomaszewska, Brod: 
nica, Zduńks 12. a(4759 


Dzielna 
ekspedjentka wykwalifiko= 
wana do składu obuwia 
trzebna. Zgłoszenia Toruń, 


| TORUN f: 


Kapelusze 


damskie tilcowe, wielki wy: 
bór, wyjątkowa cena 4 zł, 
białe 5 zł. Toruń, Łazienna 
28, Esze piętro brama. 


Staromiejski Rynek30, (daw: 
niej F; C. Hamerscy). Ty- 
siące artykułów za bezcen 
Oddziały: Poznań, Toruń, 
Gdynia. 2389 


e k a 
Piegi, 
opaleniznę, żółte plamy, 


usuwa pod gwarancją, apte- 
karza Jana Gadebuscha 


„AXELA-krem | Szeroka 26/28, 4958 
łoik zł 2,—, mydło „Axela“ 
S kaw. 1—zł. W Toruniu Uczenica 


do nabycia w firmie do kuchni potrzebna od zas 
J. Kapczyński, Toruń, raz. Restauracja Dworcowa 
ul. Szeroka 15. RE Tczew. 4928 


j Ogłoszenia: wiersz miim. na stronie 7-łamowej 
A w tekście na pierwszej j stronie - To CO 
Oi na drugiej i trzeciej stronie w 
KF] Za ogłoszenia sądowe i urzędowe w dzo 
Drobne za słowo 15 gr. pierwsze słowo wójni 
, z poszukujący pracy i nekrologi 25% zniżki, aliki, komunikaty 50 g 
z rei enia skomplikowane i z zastrzeżeniem 
w WRC za wE "m na oso 7-łamowej 
śsłamowej 


ruń, Chełmińska. 


Przeprowadzki 


meblowe wozy wyściełane. 


Przechowywanie 


magazynowanie, własne 
jasne, zdrowe składni: 
ce, magazyny, piwnice, 
place w śródmieściu 


Samochody 


ciężarowe do przepro- 
wadzek : transportów. 


Zwózki Z 
samochodami i kóńmi 
wykonuje najtaniej 


Ludwik Szymański 


| Toruń, Żeglarska 3, Tel. 909 


Dla składów 


detalicznych dostarczamy 
węgiel drzewny 
bukowy i brzozowy po ce: 
nach hurtowych. 
F-a B-cia Rosińscy 
Grudziądz, ul. Trynkowa 2 
Telefon 81. zdani 


nia 


4817 Toruń, Szeroka 6. 


P 


IŻBA SKARBOWA W GRUDZIĄDZU 
Nr.-I-119/1/61 forg/34. 
OGŁOSZENIE! 


Izba Skarbowa w Grudziądzu podaje do wiadomości, 


że w najbliższym czasie ząangażuje do dzjąłów kata- 
stralnych tutejszego okręgu adminjstracyjnego 
liczbę: 

a) inżynierów — mijeyniczych, 

b) mierniczych I i II klasy. 

Kandydaci do lat 45 ubiegający się o nadanie W 

szezególnignych posad winnj przedłożyć w odpisach: 

1) świądeetwo urodzenia, 

2) poświadczenie obywatelstwa, 

3) dokument stwierdzający uregulowanie 
do służby wojskowej, 

4) dyplom ukończenia studjów  politechnicznych, 
względnie świadectwo szkolne ukończenia Średniej 
szkoły mierniczej, 

5) świądectwo moralności w oryginale, 

6) życiorys nąpisany własnoręcznie, 

7) zaświadczenie z dotychczasowej pracy, o jle ubie- 
gający się kandydat zajmował już jakąkolwiek 
posadę. 

żonaci winni dołączyć również świadectwo Ślubu. 

Podania nieodpowiądające powyższym wąrunkom, nie 

będą rozpatrywane. 

Grudzjądz, dnia 15 lipca 1934 r. 

Dyrektor Izby Skarbowej: 


(—) Kosejor. 


stosunku 


ZI. 491. dod słać 


z AW e 


4962 


1 sierpnia r. b. wyda- 


jemy specjalny numer, 
poświęcony zagadnieniom ur- 
banistycznym i rozbudowie 
miast Pomorza. Jest to do- 
skonała okazja reklamowa 
dla przemysłu i handlu. 


(z RETE CR EO EDA EEK] E E ë Ul" O a 


Farbiarnię 


i chemiczną pralnię sprze 
, dam lub wydzierżawię. oz 
ruń, Mickiewicza 112, właś- 
ciciel domu. 4894 


Sniadania 
Obiady 
Kolacje 


zdrowe, smaczne i obfite 
poleca 
RESTAURACJA 
Do Gracjana 
Toruń, ul. Szczytna róg 
Szerokiej. 4960 


Sprzedam 


bardzo tanio jadalny pokój 
iinne meble. Oglądać od 
9—1I2 przed poł. Toruń, ul. 
Bydgoska 44/46, m. 1. 

4055 | 


Kredyt! | 


udzielam stale na asygnaty 
dła PP. Wojskowych, Urzę: | 
dników na wszelkie towary 

spożywcze. Araczewski, To- 
4968 


je 


SKład 


z przyległym pokojem do 
wydzierżawienia, Radzie: 


6-pokojowe 
nowoczesne mieszkanie, St. 
Rynek 30, II ptr., ewtl. na 
biura do wynajęcia. Haz 
merski, Toruń. 4959 


wicz Grudziądz, Wybickie= 
4845 


go 46 


| BYDGOSZCZ | 


Poszukuję 


2 pomocników zduńskich 
od zaraz. Leon Komorowski 
'Toruń. Zgłosić: Żeglarska 
6, od 3—5:tej. 4961 


MEBLE 


sypialki, jadalki, gabinety 
męskie, po cenach fabrycze 
nych na dogodnych warun= 
kach w Fabryce 
W. BŁASZCZYK 


Bydgoszcz, Marsz. Focha 16 
Tel. 303 446 


Kolejowy 


dowód tożsamości na nazz 
wisko Bronisław Dylewski, 
4969 


unieważniam. 


Sprzedamy 
kilka nam zbytecznych do: 
mów mieszkalnych z przy: 
należną rolą wzgl. ogrodem, 
położonych w Kapuścisku 
Malem i Łęgnowie pod Byd- 
goszczą, wygodna komunie 
kacja z Bydgoszczą. Tow 

rzystwo Przemysłowo Leśne 

Otto nahrat EDasy(Balekie Śp. ALS 
G .udziądz. 4994 | Bydgoszcz, Kapuścisko Dol- 
= Se l ne. 


f DYKTY 


sucho klejone, szlifowane 

cały arkusz 3 mm. zł 1,50 

„4 mm, ,, 1,90 

Wielki wybór fornierów 
po niskich cenach 


GUSTAW HEYER Ż| 
RRRRRRNRRRNNEURNKNRI | maz 


pewną 


pi GDYNIA 


każdy może zarobić, dając 


DĄ | radjo Philips, patefon, wyży: 
ś|maczkę lub rower. Towary |od zaraz posady biurowej, 


4852 


Kabriolet, marki „Horch“: 8 cyl. w bardzo 
dobrym stanie korzystnie na sprzedaż: 
Łask, zgłoszenia pod „HORCH“ do adm. 

Dnia Bydgoskiego. Bydgoszcz ul, M. Focha 12, 


(D0 akt km. nr. 251, 1681/34/II. 


OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego rew., II. w Gdyni ul, 
Leśna nr. 3 ną Zasadzie art. 602 k. p. c. ogłasza, że w 
dnju 20 lipca 1934 r. odbędzje się publiczną licytacja 
ruchomości a mianowicie: o godz. 14-tej przy ul. Stą- 
rowiejskiej dom Szredera: 3 biurka dębowe, 1 maszyna 
do  pisanią  „Underwogd'* duża ze stolikiem. 
6 foteli wiedeńskich, 2 szafki do akt, 1 stół bju- 
rowy, 1 stół okrągły, 1 stolik mały; o godz. 15_tej przy 
ul. Polskiej (Port) ną placu budowy F-my Jaskólski 
Brygiewiez: 350 drągów sosun, 1 zbiornik żelazny po- 
jemn. 12 m3, około 30 m3 starego drzewa, około 3.000 
kę starego żeląza, około 5.000 kg. żeląza (okiennego). 
około 200 mb. rur gazowych, 1 ręczna winda, 100 szt. 
kozłów murarskich, 1 szopa z desek 10 X 4 m2, 1 pom- 
pa „Djafragm** 3 cal, około 300 kg. drutu miedzianego. 
Wartość 4.935—— zł. Wymienjone ruchomości oglądać 
możną w dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w cząsje 
wyżej oznaczonym. 

Gdynią, dnia 17 lipca 1934 r. 

Komornik: (—) J. Penk, 


4974. 


Do akt Nr. Km, 549/34. 
OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. II za 
mieszkały w Gdyni na zasadzje art, 602 K, P. C. ogła- 
sza, że w dniu 20 lipca 1934 r. o godz. 10-tej w Gdyni 
przy ul. Morskjej przed „Pomorzanką** odbędzie się pu. 
bliczną, licytacja ruchomości a mianowicje:  pianiną, 
oszącowąnego na łączną sumę zł. 800,— które można. 
oglądać w dniu lieytacji w miejseu sprzedaży, w czasie 
wyżej oznączonym, 

Gdynia, dnia 17 lipca 1934 r. 

Komornik: (=) PytteL 


Do akt Nr. Km. 1960/34 i 2086/34, 4972 


OBWIESZCZENIE 

Komornik Sądu Grodzkiego w Gdyni rew. IV., za 
mjeszkały w Gdyni, na zasądzie art. 602 K. P. C. ogła- 
sza, że w dniu 20 lipea 1934 r. o godz. 15 w Orłowie u 
Augustyna Ossowskiego odbędzie się publiczna lieytac ja 
ruchomości a mignowicje: 1 barak mieszkalny, następnie 
o godz. 16-tej w Orłowie przed willą Zosia: 1 lustro z 
podstawą, 2 noene stoliki z apteczkąmi, 1 obraz w zło- 
conych ramach (ręcznje mal.), 1 zegar stołowy, oszaco- 
wanych na łączną sumę zł. 440,— które można oglądąć 
w dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej 
oznaczonym. 

oya dnia 17 lipea 1934 r. 

(—) E. Błaszkiewicz, Komornik Sądowy w Gdyni 


| ŁADOWANIE AKUMULATORÓ ów! 


z dostawą do domu 


STANISŁAW SZŁAPKA 


GRUDZIĄDZ, ul. Lipowa 51. [4741 k 


"4971 


Pokój 
umeblowany dla małżeń: 
stwa lub pań. Adres wska: 
że „Gazeta Morska“ Gdynia 
Skwer Kościuszki 14, I. 

4970 


Poszukuję 


Od 5 do 50 zł 


nam klijenta na foto:aparat, 


ukończonych 8 kl. gimn. 
Kaucja 500 zł. Oferty kie: 
rować do Admin. .,Gazety 
Morskiej“ Wejherowo. 


Dla 


mego siostrzeńca, kawaler! 
blisko lat 30, współwłaści: 
cielą wielkiego lukratywne: 
go przedsiębiorstwa prze: 
mysłowego w Wielkopolsce 
szukam żony z dobrej ro: 
dziny. Wykształcona, bar: 
dzo  przystojna panienka 
20—25 lat. miłego usposo- 
bienia, zaajdzie szczęśliwe 
pożycie. Pośrednictwo krew: 
nych mile widziane. Dy: 
skrecja całkowicie zapew: 
niona. Oferty z fotografją 
proszę pod M. B. 111 do 


pierwszorzędne. Dyskrecję 

zapewniamy. Grim Sukc. 

i Kamieński, Oddział w Gdy» 

ni, Starowiejska 47, tel. 4648 
4708 


Dzielny fkwizytor 
do Gdymi 
do sprzedaży materjałów bu- 
dowlanych, glazury i kafli, 
tylko fachowiec z dłuższą 
praktyką, od zaraz potrzeb- 
ny. Tylko młodzi i energicz- 
ni Panowie, którzy mogą się 
wykazać dobremi wynikami 
zechcą się Ras z poda- 
niem warunków do Fabryki 
Papy Dachowej „Starogard 
Centrala w GDYNI. 4930) 


Do wynajęcia 
po gruntownem odnowieniu 


willa „Mewa“, 7 pokoi. | Biura Ogłoszeń „Par“ Po: 
Gdynia, Kamienna Góra. znań, Aleje Marcinkowskie: 
4956 


493: | go. 


miejsca 20% nadwyżki 
15 fen 


Redaktor odpowiedzialny: Witold Mężnicki, Toruń, ut. Moniuszki 25. m. 1. 


Redaktor któż 4 za sprawv W. M. Gdańska: Wilbelm Grimsmann" $ 


dańsk, Kassubischer Markt 21, 1. p. 
Red.odpow. na Bydgoszcz: Wacław Górnicki, Bydgoszcz, ui. Marsz Focba12. 


Redałśorodpowiedzialny na Gdynię: Józe. Dcbrostański, Gdynia. Szkotna. 


Red. odpow. na Grudziądz: Wociew Gańcza. Grudziądz, nl. Sienkiewicza 9) a 
Władysław Szyałowski Ino- Jl 


Redaktor odpowiedzialny .,Dnia Kujawskiego“ 
` wrociaw. uł. Solankowa 4. 

Redaktor odpowiedz. za Tczew: Antoni Czerwiński Tozew, Kościuszki 1. 

Za ogłoszenia oapowiada administracja. 


Czcionkami Pomorskiej Drukarni Rolniczej S. A. w Toruniu, 


Abonament miesięcziiy wynosis 


k. 12.50: zł 
+ SEOL TA S > 2.80 zł 


w ekspedycji, miejscowych agencyj . +: . . 
... . „ 2.89 zł 
. 


z ednoszeniem do domu, . . 
przez pocztę z odnoszeniem . akad 
pod opaską , . „w ŻW s... 
w Gdańsku przez AR: .„ 2,32 gd przez gońca. 
z odbieraniem w administracji wprost gd 1.75, zagranicą „ , . 


e 4.50 zł 
. 200gd 


4—gd Fl 
W razie wypadków, spowodowanyc siłą wyższą (np. przeszkody w za- Ki 
kładzie, strajki). Administracja nie odpowiada za niedostarczenie pisma. 


